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Młodzież gimnazjum 

potrzebuje pomocy
Jed n y m  z n ajb ard z ie j p o d staw o w y ch  

w aru n k ó w  is tn ien ia sp raw ied liw o śc i sp o  

łeczn e j, jest tak zw any ró w n y sta rt ży ­

c io w y . P o leg a o n p rzed e w szy stk im  n a  

sw o b o d n y m  d o stęp ie d o  szk ó ł w szy stk ich  

sto p n i ca łej m ło d zieży , b ez w zg lęd u n a  

je j p o ch o d zen ie sp o łeczn e i m o żliw ośc i 

m aterialn e .

W  P o lsce , g d zie zasad a sp raw ied li­

w o ści sp o łeczn e j jest p o w szech n ie u zn a ­

n a i u siln ie rea lizo w an a , zw racan o zaw ­

sze b aczn ą u w ag ę n a zap ew n ien ie m ło ­

d zieży p ełne j m o żliw o śc i k sz ta łcen ia się  

N isk i p o zio m  zam o żn o śc i o g ó łu o raz d u ­

ża ilo ść m ło d zieży  p o w o do w ały  k o n iecz ­

n o ść u ru cho m ien ia zn aczn y ch fu n d u szó w  

n ie ty lko n a d eficy to w e p ro w ad zen ie  

szk ó ł tj. u trzy m y w an ie ich z fu n d u szó w  

> u b liczn y ch , a n ie z o p ła t za n au k ę , a l<  

tak że  i n a b ezp o śred n ią p o m o c d la u czą  

će j się m łod zieży . S p ec ja ln y  n ac isk k ła ­

d zio n o n a p o m oc d la n ajsta rsze j w ar­

stw y u czn ió w , tj. d la m ło d zieży ak ad e ­

m ick iej. B y ło to zu p e łn ie u sp raw ied li­

w io n e. g d y ż w y ższe stu d ia o d b y w a się  

w  tak im  w iek u , g d zie n aw et w  sto su n k o ­

w o zam o żn y ch sp o łeczeń stw ach ro d z in a  

n ie m a ju ż m o żn o śc i p o n o szen ia  k o sz tó w  

d alszeg o  k sz ta łcen ia .

Nabożeństwo żałobne
za Ojca Świętego w Moskwie

1 M .0 S K W A . W  p ią tek w e fran cu sk im  

k o śc iele k ato lick im  p o d w ezw an em  św . 

L u d w ik a w  M o sk w d e o d b y ło się u ro czy ­

ste n ab o żeń stw o ża ło b n e za sp o k ó j d u ­

szy zm arłeg o P ap ieża P iu sa 1 1 -g o .

W  n ab o żeń stw ie w zię li u d zia ł cz ło n -

k o w ie k o rp u su d y p lo m aty czn eg o o raz lu  

d n o ść k ato lick a. A m b asad a p o lsk a b y ła  

rep rezen to w an a n a n ab o żeń stw ie p rzez  

am b asad o ra G rzy bo w sk ieg o i w y ższy ch  

u rzęd n ik ó w  am b asad y .

Przyjazd podsekretarza stanu 

Szembeka do Rzymu wzbudza wielkie 

zainteresowanie
C IT T A  D E L V A T IC A N O . „O serv a-  

to re R o m an o 1 1 p rzy w iązu je d u żo u w ag i 

d o  p rzy jazd u  p o d sek re ta rza stan u  S zem -  

b ek a , d eleg o w an eg o p rzez R rząd P o lsk i 

n a u ro czy sto śc i p o g rzeb o w e. ,,O sserv a- 

to re R o m an o ' 1 w iad o m o ść o p rzy j  eźd z ie  
m in . S zem b ek a p o d aje p o d trzy łam o -  
'w y m ty tu łem . jR ó w n o cześn ie d zien n ik  
o p isu je n ab o żeń stw o ża ło b n e o d p raw io ­
n e d ziś w k o śc iele św . S tan is ław a za  
sp o k ó j d u szy P ap ieża P iu sa X I-g o .

Jan ik o w sk i p rzy jęc i zo stali p rzez C a-  
m erlen g a św ię teg o k o śc io ła k ato lick ieg o  

P ace lli.

Min. Beck 

zachorował
M in iste r sp raw zag ran iczn y ch B eck  

zach o ro w ał n a g ry p ę i n ie u rzęd u je

Dyr. Banku Rzeszy wpadł 
w roztrój nerwowy

B E R L IN . W  u zu p e łn ien iu w iad o m o ś­
c i, d o ty czące j stan u zd ro w ia d o ty ch cza ­
so w eg o  d y rek to ra b an k u  R zeszy  d r B rin k  
m an a, p o tw ierd za ją ze stro ny  m iaro d a j­
n ej, że d r B rin k m an n w  zw iązk u z p o ­
w ażn y m  ro zstro jem  n erw o w y m  p rzew ie­
z io n y zo sta ł d o san a to riu m  d la u m y sło ­
w o ch o ry ch , g d zie p o zo sta je p o d o b ser­
w ację p sy ch iatry . W  ty ch o k o liczn o ś ­
c iach , jak tu  o św iad czają , n ie m o że b y ć  
m o w y  ab y m ó g ł o n o b jąć p o n o w n ie sw e  
stan o w isk o . O d ejśc ie B rin k m an n a sta ­
n o w i n iew ątp liw ie d u żą  stra tę d la b an k u  
R zeszy , g d y ż  u ch o d ził o n  za  n ajzd o ln ie j­
szeg o  z  k iero w n ik ó w  te j in sty tu c ji.

Prezydent Azana
nie chce wojny

N ależy stw ierd z ić , że sy stem  p o m o ­
cy m łod zieży ak ad em ick ie j zo sta ł ro z ­
b u d o w an y  d o  p o k aźn ych ro zm iaró w . C o  
p ią ty  stu d en t o trzy m u je zw o ln ien ie  z  p o ­
ło w y o p ła t u cze ln ian y ch . R ó w n ież co  

p ią ty  stu d en t o trzy m u je sty p en d iu m  lu b  
k ilk u set z ło to w ą p o ży czk ę . N ieza leżn ie

C IT A  D E L V A T IC A N O . W  p ią tek  
w ieczo rem  p o d sek re ta rz stan u w m in i­
ste rs tw ie sp raw  zag ran iczn y ch S zem b ek  
o raz ch arg e d 'a ffa ires p rzy W aty k an ie

P A R Y Ż . M in iste r sp r. zag r. rząd u  
m ad ry ck ieg o D el \ay o w y jeżdża d ziś  
z p o w ro tem  d o H iszp an ii

P rzed  w y jazd em  m in . d el \  ay o  o d b y ł

o d teg o  w y d atk i sk arb u p ań stw a n a p o ­
m o c w  n atu rze (m ieszk an io w ą ży w n o ś­
c io w ą itp .) d o ch o d zą d o o k . 6 0 z ło ty ch  
ro czn ie n a k ażd eg o stu d en ta . T ę sam a  
m n ie j w ięce j w y so k ość o siąga ją  fu n d u sze

W Syrii zaczyna wrzec

jeszcze jed n ą ro zm o w ę z p rez . A zan ą , 
u siłu jąc n ak ło n ić g o d o  p o w ro tu  d o  H isz  
p an ii. Jak  sły ch ać, p rez . A zan a o d m ó w ił 
p ro śb ie m in d el V ay o , n ie w ierząc w 
m o żliw o ść staw ian ia d alszeg o o p o ru

R ząd o w i m ad ry ck iem u w ielce za le ­
ża ło  n a sp ro w ad zen ie p rez . A zany  z p o ­
w ro tem  d o H iszp an ii, ce lem  w zm o cn ie­
n ia sw ej sy tu ac ji p raw n o - m ięd zy n aro ­
d o w ej

_ _ _ _ _ _ _ _ _  _ _ _ _ _ _ _  ^D zu m h u - sk icm a lu d n o śc ią cy w iln ą. W  A lep p o
J_ _ _ 1 j S y rii, że w  A lep p o i w w ład zę o b ję ło d o w ó d ztw o fran cu sk ie .

L attak ie ro śn ie siln ie ru ch an ty rząd o w y . K o m u n ik ac ja p o m iędzy L attak ią a resz-  
M iało  m iejsce k ilk a sta rć p o m iędzy  w o j- tą S y rii zo sta ła p rzerw an a .

S T A M B U Ł . D zien n ik

sp o łeczn e , zeb ran e p rzez T o w arzy stw o riy e t d o n o si z  

P rzy jació ł M ło d zieży A k ad em ick ie j o - 
raz p rzez B ratn ie P o m oce . D zięk i tem u  
stu d en c i szk ó ł w y ższy ch  są  w arstw ą  m ło ­
d zieży , k o rzy sta jącą z n ajw ięk szy ch
św iad czeń  p u b liczn y ch .

W y d aje  się za tem , źe d alsza ro zb u d o  
w a sy stem u  p o m ocy  d la m łod zieży  ak a ­
d em ick ie j, a  zw łaszcza  d alsze  o b ciążan ie  
sk arb u p ań stw a n ie jes t ju ż m o żliw e.

T y m b ard z ie j, że szczu p łe zaso b y , 
jak im i d y sp o n o w ać m o żn a, m u szą b y c  
ró w n o m iern ie ro zp ro w ad zo n e , zasp ak a ­
ja jąc m o żliw ie w szy stk ie p o trzeby .

B ad an ia staty sty czn e n ad sk ład em  
sp o łeczn y m  u czące j się m ło d zieży p rze ­
p ro w ad zo ne z ram ien ia m m iste rs tw a o - 
sw ia ty p rzez d r. M arian a F alsk ieg o  w y ­
k aza ły  z  ca łą  p ew n o śc ią , że n a  w y ższy ch  
sto p n iach n au czan ia stru k tu ra sp o łeczna  
m ło d zieży n ie w y k azu je w ięk szy ch ró ż ­
n ic . W  szczeg ó ln o śc i sk ład sp o łeczn y  
m ło d zieży stu d iu jące j n a w y ższy ch u -  
czeln iach  i w  o sta tn ie j k lasie liceu m  jes t 
p raw ie id en ty czn y . N ato m iast b ard zo in ­
ten sy w n a se lek c ja sp o łeczn a o d b y w a się  
p rzy  p rze jściu  ze  szk o ły  p o w szech n e j d o  
g im n az ju m  o raz w  o k resie n au k i n a sto ­
p n iu g im n azja ln y m .

P o za ty m  n ależy zw róc ić u w ag ę n a  
sta le m ale jący u d zia ł d ziec i z u b o ższy ch  
w arstw  lu d n o śc i w śró d o g ó łu  m ło d zieży

W y staw ien ie zw ło k śp . P iu sa 1 1 -g o n a w id o k p u b liczn y w k ap licy S y k sty ń sk ie j.

Min. B ano 

odwiedzi Polskę
W A R S Z A W A . D n ia 2 5 b m . p rzy b ę ­

d zie d o P o lsk i z rew izy tą m in ister  
sp raw  zag ran iczn y ch Ita lii h r C iano z  
m ałżo n k ą. P o b y t w  P o lsce p o trw a 4 d n i.

• —  •

Ameryka interweniuje 

w sprawie zajęcia 

wyspy Hainan
T O K IO . A m b asad o r S tan ó w  Z jed n o ­

czo n y ch u d ał się w  p ią tek d o m in iste r­
stw a sp raw  zag ran iczn y ch , g d zie p o p ro ­
sił o  u d zie len ie w y jaśn ień w  sp raw ie za ­
jęc ia w y sp y H ain an M in iste r A rita za ­
p ew n ił am b asad o ra S tan ó w  Z jed n o czo ­
n y ch ,źe rząd jap o ń sk i n ie zam ierza  
p rzek ro czy ć g ran ic , o k reślo n y ch k o n ie- 
czn o śc iam i w o jsk o w ym i. Jak w iad o m o ,  
n a w y sp ie H ain an zn a jdu je się zn aczn a  
liczb a m isjo n arzy i o b y w ate li S tan ó w  
Z jed n o czo n y ch , o raz liczn e szk o ły  am e ­
ry k ań sk ie .

u częszcza jące j d o  szk ó ł śred n ich i w y ż ­
szy ch . N p . z d an y ch , p rzy to czo n y ch w  
św ieżo w y d an ej p racy In sty tu tu S p raw  
S p o łeczn y ch p t. „M ło d z ież sięg a p o  p ra ­
cę" w y n ik a , że  w  ro k u  szk o ln y m  1 9 3 5 /3 6  
b y ło  w  2 -g ie j k lasie licea lne j (8 -m ej k la ­
sie g im n az ju m  stareg o ty p u) 1 5  7 p ro c , 
d ziec i ch ło p ó w  i ro b o tn ik ó w  ro ln y ch , a  
w  czw artej k lasie g im n az ju m n o w eg o  
ty p u  w  ty m  sam ym  ro k u  ty lk o  1 0 p ro c .

N ie u leg a n ajm n ie jszej w ątp liw o ści,  
źe tak o stre p ro cesy se lek cy jn e m u szą  
b y ć łag o d zo n e p rzez zw ięk szo n ą p o m oc  
p u b liczn ą . M o g ą b y ć w  ty m  ce lu sto so ­
w an e n ajro zm aitsze śro d k i in te rw en cy j­
n e , a  w ięc n p . ak c ja sty p en d ialn a , o rg an i  
zo w an ie tan ich b u rs , zw ięk szen ie u lg w  
o p łac ie tak sy ad m in is tracy jn e j itp . N ie-

za leżn ie o d teg o , jak a fo rm a b ęd z ie w  
p rzy sz ło ści d o m in o w ała , jes t d ziś zu p e ł 
n ie o czyw isty m , że czy n nik p ań stw o w y  
n ie b ęd z ie m ó g ł zasp o k o ić w szy stk ich  
p o trzeb , i źe k o n ieczn e jes t ro z ło żen ie  c ię  
żaró w  tak że  i n a sam o rząd  o raz n a o rg a ­
n izac je sp o łeczn e .

Jest ró w n ież zu p e łn ie p ew n e, że

w b rew  g ło so m  n ajsta rsze j i n ajlep iej zo r  
fan izo w an ej w arstw y  m łod zieży , n ajb ar  
d ziej p alącą sp raw ą z zak resu w y ró w ­
n an ia sta rtu ży c io w eg o jest n ie d alsze  
w zm ag an ie p o m o cy d la stu den tó w  w y ż ­
szy ch  u cze ln i, a le ro zszerzen ie zo rg an izo  
w an eg o sy stem u o p iek i m ateria ln ej n a  
m ło d zież g im n az ja ln ą .
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stypendia samorządowe
W  zw iązk u ze zm n ie jszen iem  s ię d o ­

p ły w u  m io d zieży  w ie jsk ie j d o  szk ó ł śred  

n ich —  co sp o w o d o w an e zo sta ło k a ta ­

s tro fa ln y m  p o g o rszen iem  s ię sy tu ac ji g o ­

sp o d arcze j w si —  ro zsze rza s ię o d ia t 

p aru zak res ak c ji s ty p end ia ln e j, p ro w a ­

d zo n e j p rzez zw iązk i sam o rząd ow e . D o  

n ied aw n a je szcze s ty p en d ia teg o ro d za ­

ju b y ły rzad k o śc ią , d z iś ju ż k o rzy sta z  

n ich d o ść p o k aźn a liczb a m ło d z ieży .

P o w iato w e zw iązk i sam o rządo w e w y  

d a tk o w ały n a ten ce l w ro k u 1 9 3 5 ,3 6  

ty lk o 2 3 0 .0 9 0 z ło ty ch a w  ro k u 1 9 3 7 ,3 8  

—  ju ż  2 8 3 .0 0 0 , a w  ro k u  1 9 3 8  3 9  p re lim i­

n o w an o k w o tę 3 3 5 .0 0 0 z ło ty ch . Jed n o ­

cześn ie ro zw in ę ły o d p o w ied n ią ak c ję  

g m in y  w iejsk ie , s tosu jąc  s ię d o  p o lecen ia  

p rem ierą S k ład ko w sk ieg o z ro k u 1 9 3 6  

(o k ó ln ik M in . S p raw W ew n ętrzn y ch z  

2 6  lip ca 1 9 3 6 ro k u ). G m in y p re lim in ow a  

ły  n a ro k 1 9 37  3 8 —  9 6 7 .0 0 0 z ło ty ch  n a  

ro k 1 9 3 8 ,3 9  —  9 7 6 .0 0 0 z ło ty ch . Ł ączn ie  

w ięc sam o rząd z iem sk i w y d aje n a s ty ­

p en d ia o k . 1 .3 0 9 .0 0 0 z ło ty ch ro czn ie .

S u m a to ju ż p o w ażn a , ch o ć o czy w iś ­

c ie n ie w y sta rcza jąca w  s to su n k u d o is to  

tn y ch w  te j d z ied z in ie p o trzeb . W y k o rzy  

s tan ie je j n asu w a jed n ak p ew n e w ątp li­

w o śc i. O to , jak w y n ik a z o g ło szo ny ch  

św ieżo (w  ty go d n ik u ,,S am o rząd " z d n . 

1 5 I 1 9 3 9  ro k u ) d an y ch d o ty czący ch  s ty ­

p en d ió w  sam o rząd o w y ch  w  ro k u 1 9 3 8  3 9  

ca łk o w itą k w o tę 1 .3 1 1 .0 0 0 z ło ty ch p o ­

d z ie lo n o aż n a 7 0 8 5 s ty p en d ió w  —  śred  

n ia  w y so k o ść jed n eg o  s typ en d iu m  w y n o ­

s i za led w ie 1 8 5 z ło ty ch ro czn ie , czy li o -

k o ło 1 8 z ło ty ch n a m iesiąc (je śli o d liczy  

m y m iesiące w ak acy jn e, k tó re u czeń  

sp ęd za p rzew ażn ie w d o m u ro d z ic ie l­

sk im ).

S ty p en d iu m  tak ie o czy w iśc ie n ie m o  

że b y ć g łó w n y m  źró d łem  u trzym an ia u -  

czn ia —  trac i w ięc o n o w łaśc iw ie ch a ­

rak te r s ty p en d iu m , s ta jąc s ię ty lk o  

czy m ś w ro d za ju zap o m o g i, u zu p e łn ie­

n iem  d o ch o d ó w , u zy sk iw an y ch z in n eg o  

źró d ła : o d ro d z icó w , b ąd ź z p racy za ­

ro b k o w ej u czn ia .

Z w ró c ić n a leży n a to u w agę , że w  ro ­

k u p o p rzed n im  śred n ia w y so K o śc s ty ­

p en d ió w b y ia zn aczn ie w ięK za —  o k o ­

ło 2 6 0 z ło ty ch ro czn ie . R o zd rab n ian ie  

s ty p en d ió w  je s t sk u tk iem zw ięk sza ją ­

ceg o  s ię n ac isku  n a w ład ze g m in n e i p o ­

w ia to w e ze s tron y w zrasta jące j m asy  

m ło d z ieży , p rag n ące j s ię  k sz ta łc ić  w  szk o  

le śred n ie j, św iad czy o ro zm iarach p o ­

trzeb  is tn ie jący ch w  te j d z iedz in ie . R o z ­

d rab n ian ie s ty p en d ió w  n ie je st o czy w iś ­

c ie w łaśc iw ą d ro g ą d o sk u teczn eg o za ­

sp o k o jen ia ty ch p o trzeb —  n a leży  zw ię ­

k szy ć o g ó ln ą k w o tę p rzezn aczo n ą  w  b u d ­

że tach n a ten ce l. S k o ro sam o rząd n ie  

m o że w  te j ch w ili zd o b y ć s ię n a ten  w y ­

s iłek , n a leży o czek iw ać p o m o cy ze s tro  

n y sk arb u  p ań stw a , k tó reg o u d z ia ł w  ak  

c ji s ty p en d ialn ej je s t o b ecn ie b ard zo n i­

sk i (w  p re lim in arzu  n a ro k 1 9 3 9 ('4 O  p rze  

w id u je s ię n a s ty p en d ia d la u czn ió w  

szk ó ł śred n ich w szy stk ich ty p ó w  za led -

Własna ręka czy cudza?
D la tak ich w łaśn ie n a tu r ch w ie jn y ch  

i re f  lek cy jn y ch p o m y słow i sp rzed aw cy  

w p ro w ad z ili w  ży c ie k o ła , lo te ry jn e d o ­

k o n u jące m ech an iczn ie w y b o ru w  zastęp  

s tw ie n iezd ecyd o w an eg o k lien ta . D zięk i 

n im  ró w n ież p o w sta ł sp ec ja ln y  p rzem y sł  

d o rad có w u stn y ch i p isem n y ch , k tó rzy  

p o w o łu jąc s ię n a jak ieś rzek o m e p o ro ­

zu m ien ie z g w iazd am i, czy  in y m i o zn ak a ­

m i, p o zw ala jący m i p rzew id z ieć p rzy sz­

ło ść , u d z ie la ją  p o rad  i w y m ien ia ją  n aw et 

n u m ery lo só w , k tó re n a leży  n ab y ć .

K ażd y w te j sp raw ie p o stęp u je n a  

m o cy sw o ich w ro d zo n y ch w łaśc iw o ści i 

k ło n n o śc i. M n ie o so b iśc ie zd a je s ię , że  

lo teria je s t n a m ały m  o d c in k u ro zg ry w ­

k ą m ięd zy lo sem  a m n ą, p artią , d o  k tó ­

re j zasiad am y , jed n y m s ło w em je s t to  

sp raw a m o ja śc iś le o so b ista , w  k tó re j 

sam , b ez n iczy jeg o p rzy czyn ian ia s ię , 

m am  p o w ziąć  d ecy z ję . W y d aje m i s ię , że  

ta ro zm o w a sam  n a sam  z lo sem  je st b ar  

d z iej sk u teczn a , n a jw ięce j d a je em o cji 

i w id ok ó w . In n i są  in n eg o zd an ia i p o zo -  

js ta ją p rzy sw o je j m eto d z ie . N ie zam ie ­

rzam  w p ły w ać n a n ich , sp rzec iw ia ło b y  

s ię to b o w iem  m o jej zasad z ie , że z lo ­

sem  n a leży ro zm aw iać w  sp o só b śc iś le  

w y p ły w ający z w łasn e j in d y w id u a ln o ś ­

c i, k tó ra m o że b y ć  sam o d z ieln a , a lb o też  

w y m ag ać rad y i p o m o cy . W g ru n c ie  

rzeczy w y d aje m i s ię , że m o ja w łasn a  

ręk a je s t lep szą  b u so lą n a d ro d ze m o je ­

g o  szczęśc ia  o d ręk i cu d ze j.

= X =

W y b ó r lo su lo te ry jn eg o je st zd arzę -, 

n iem e lek try zu jący m n asze w n ętrze . 

K ażd y n a jb a rd z ie j d o św iad czo n y , a n a ­

w et scep ty czn y g racz o d czuw a w ty m  

m o m en c ie p ew ien w strząs . C zasem  d ecy  

d u je s ię sam  i szy b k im  g estem  p rzec in a  

d a lsze w ah an ie . T o zn ó w  o c iąg a s ię , n a ­

m y śla , p ragn ą łb y , ab y jak iś in s ty n k t m u  

p o d szep n ą ł, jak aś ręk a w sk aza ła , jak iś  

g ło s d o rad z ił, g d z ie w y b rać  i co w y b rać .

L u d z ie zach o w u ją s ię w  ty m  m o m en  

c ie b ard zo ro zm aic ie i w  sp o só b n ie raz  

b ard zo in teresu jący o d słan ia ją sw o je  

w n ętrze . P ew n i s ieb ie , n iesk om p lik o w an i  

p rzy stęp u ją n a ty ch m iast d o rzeczy : n ie  

czy n ią z w y b o ru p ro b lem u , za ła tw ia ją  

sp raw ę i sp ieszą  d a le j. C i zazw y cza j i w  

in n y ch sp raw ach p o stęp u ją p o d o b n ie , 

p rzech o d zą p rzez ży c ie k ro k iem  szy b ­

k im , zd ecyd o w an y m , lu b ią tem p o , n ie  

zw y k li n iczego  o d k ład ać , n ie s ięga ją ra ­

d y , an i n ie p ro szą o p o m o c .

In n i zn ó w o c iąg a ją s ię , p rag n ę lib y  

d o zn ać m o m en tu w ew n ętrzn eg o n a tch ­

n ien ia . w sk azu jąceg o , że p ertrak tacje  

w stęp n e z fo rtun ą zo sta ły ju ż zak o ń czo ­

n e , że p rzed m io t w y b o ru zn a jd u je s ię  

ju ż p rzed  n im i. N ie są jed n ak o w o ż p ew ­

n i sw o jeg o  in s ty n k tu  i d ecy z ji. Z w lek a ją , 

p rzy g ląd a ją s ię i w y b ie ra ją p o d n ap o -  

rem  zew n ę trzn y ch o k o liczn o śc i, ab y n ie  

p rzec iąg ać sp raw y , n iek o m p ro m ito w ać  

s ię b rak iem  d ecy z ji, n ie zag rad zać in n y m  

d ro g i, ży w ią jed n ak o w o ż  w ątp liw o ść , czy  

p o stąp ili tra fn ie .

w ie z ło ty ch  2 6 4 .0 0 0 ).

P ałac m arsza łk a B alb o w T rip o łis ie .

Niemcy przenikają
# system gospodarczy Czechosłowacji

P R A G A . D o n o szą z P rag i, źe p ro ­

w ad zo n e są tam  ro k o w an ia czesk osło -  

w ack o - n iem ieck ie w  sp raw ie u tw o rze ­

n ia w  P rad ze w sp ó ln e j in s ty tu c ji b an k o ­

w ej, m ające j n a ce lu fin an so w an ie zam ó ­

w ień n iem ieck ich w C zech o sło w ac ji. 

S tro n a N iem ieck a rep rezen to w an a  p rzez  

k o n so rc iu m b an k ó w R zeszy , m ia ły b y  

w n ieść k w o tę o k o ło  2 ,5 m iln . k o ro n , 

sk u p io n y ch  sw ego czasu  p rzez rząd n ie ­

m ieck i w  S u d e tach , p o p rzy m uso w y m  

k u rs ie  1 2 k . —  1 m rk . P o w y ższa  in s ty tu ­

c ja b an k ow a  o d g ry w ałab y  ro lę  b an k u  ro z

rach u n k o w eg o p rzy czy m s tro n a n ie ­

m ieck a reg u lo w ałab y sw e zo b o w iązan ia  

n ie w  m ark ach , lecz w  m ało w arto ścio -  

w y ch d la n ie j k o ro n ach .

N ieza leżn ie o d teg o , p o tw ie rdza ją  

s ię w iad o m o śc i lo w y su n ię ty m p jrzez  

R zeszę żąd an iu w y d an ia je j 1 /3 częśc i 

zap asu  z ło ta n aro d o w eg o b an k u  czech o ­

s ło w ack ieg o . W u zasad n ien iu d o teg o  

żąd an ia s tro n a n iem ieck a w y suw a arg u ­

m en t p o siad an ia p rzez R zeszę 3  m iln . k . 

co s tan o w i 1 /3 część b an k n o tó w  czech o ­

s ło w ack ich b ęd ący ch  w  o b ieg u .

Nowa forma
stabilizowania*1 wójtów

Berlin wyciąga rękę po złoto Banku Czechosłowacji

P R A G A . O b ecn y p rezes B an k u C ze ­

ch o sło w ac ji, E n g lis, k tó reg o p ięcio le tn ia  

k ad en c ja u p ły w a w  ty ch d n iach , p o sta ­

n o w ił n ie s taw iać sw ej k an d y d a tu ry n a  

to s tan o w isk o . W  k o łach tu te jszy ch łą ­

czą fak t ten z p rzy jazd em  d r. S ch ach ta  

d o P rag i, k tó ry  m . in . k o n fe row ać m a z  

rząd em  w  sp raw ie o d stąp ien ia N iem com  

częśc i zap asó w  z ło ta  B an k u  C zech o sło w a  

c ji.

II

W A R S Z A W A . Z  sze reg u  m ie jsco w oś  

c i d o n o szą , że w o b ec w y n ik u w y b o ró w  

g ro m ad zk ich  i g m in n y ch , k tó re zasad n i­

czo zm ien iły  o b licze rad g m in n y ch , w ó j­

to w ie  ty ch g m in  n ie m o g ąc liczy ć n a p o ­

n o w n y w y b ó r ro zp o czę li c iek aw ą ak c ję . 

O to zg łasza ją o n i rezy g n ac ję o b ecn ie je ­

szcze fu n k c jon u jącym  rządo m  g m inn y m . 

R ezy g n ac je te zo sta ją p rzy jęte , p o  czy m  

ro zp isu je s ię w y b o ry i w y b ie ra s ię ty ch  

sam y ch w ó jtó w  n a d a lszy ch  5 la t. O b y - ’

w ate le ty ch g m in p ro testu ją p rzec iw k o  

teg o ro d zaju „stab ilizac ji" p an ó w  w ó j­

tó w .

O  tak ich  w y p ad k ach  d o n o szą z S ie ­

m ia ty cz , H ajn ó w ki (w o j. b ia ło s to ck ie )  

Z b o ro w a (p o w .p in czo w sk i) o raz z sze ­

reg u in n y ch m ie jsco w o śc i. M ieszk ań cy  

ty ch  g m in  m ają  zam iar zw ró c ić  s ię w  te j 

sp raw ie d o P an a M in is tra S p raw  W ew ­

n ę trzn y ch .

= X =

D ete rd in g , k o n k u ren t R o ck efe lle ra
D zie je cz ło w iek a , k tó ry  zaw ład n ą ł „p ły n n y m  z ło tem " n aszeg o  w iek a

S ir H en ry D ete rd in g — - k tó ry zm arł 

o n eg d a j —  n ie d łu g o p rzeży ł sw eg o  n a j­

w ięk szeg o k o n k u ren ta Jo h n a R o ck efe l­

le ra .

N azw isk a ty ch d w ó ch lu d z i sp rzę ­

g ły w  n ie ro zd z ie ln ą ca ło ść k ilk ad z ies ią t 

la t n ieu stan n e j, n ie p rzeb ie ra jącej w  

śro d k ach w alk i o ty tu ł .,k ró la" ro p y  

n afto w ej, „p ły n n em u z lo ia ’’ d w u d zies te ­

g o s tu lec ia .

W alk i o ten ty tu ł to czy ły s ię z n ie -  

m n iejszą zac iek ło śc ią n iż o n g iś w o in y  

d y n astyczn e , o p raw o d o tro n u i h erb u . 

A le b o też w  n aszy m  s tu lec iu  ro p a b en ­

zy n o - i n afto d a jn a n ab ra ły tak ieg o zn a ­

czen ia w  tech n ice , zaró w n o  n a u słu g ach  

p o k o ju jak i w o jn y , że n ad er tra fn y m  i 

u d a łym  w y d aje s ię p o w ied zen ie , iż d z iś  

„w  ży łach św iata p ły n ie n afta".

K ied y D ete rd in g zaczą ł s taw iać  sw o ­

je p ie rw sze k ro k i w  in teresach n afc ia r- 

sk ich w In d iach H o len d ersk ich z k o ń ­

cem  u b ieg łeg o w iek u , J . D . R o ck efe lle r  

b y ł ju ż p an em o lb rzy m ich p ó l n afto ­

w y ch S tan ó w Z jed n o czo n y ch . Jeg o

S tan d ard O il C o . n a jb ezw zg lęd n iejszy ­

m i śro d k am i p o k o n a ła w szy stk ich k o n ­

k u ren tó w  am ery kań sk ich .

S tan dard O il w y w alczy ł so b ie s tan o ­

w isk o m o n o p o liczn e i d y k to w ał cen ę  

ry n k o w i am ery k ań sk iem u . S ta ry R o ­

ck efe lle r m arzy ł o ro zp o sta rc iu sw eg o  

n afto w eg o „k ró lo w an ia" n a ca ły św ia t.

T y m czasem jed n ak szy b y n afto w e  

w y rasta ły i n a in n y ch k o n ty n en tach .  

U jaw n io n o  z ło ża ro p y h o len d ersk iej n a  

Jaw ie , B o rn eo i S u m atrze , w  ro sy jsk im  

B ak u , w P ers ii, M o ssu lu i w  sam ej E u ­

ro p ie .

D o w alk i z S tand ard O il s tan ę li k a ­

p ita liśc i „sta reg o św ia ta". Z ich p o ręk i 

zro d z iły s ię : h o len d ersk o -an g ie lsk i R o ­

y a l D u tch S h e ll C o i A n g lo -Iran ian  O il 

C o m p an y , L td , k tó reg o d w ie trzec ie k a ­

p ita łu p o siad a o b ecn ie rząd an g ie lsk i.

D ete rd in g , k tó ry o d ro k u 1 9 0 1 s to i 

n a czele R o y e l D u tch S h e ll C o , k o n tro ­

lu jąc ilo śc io w o d ru g ą n a jw ięk szą g ru p ę  

z łó ż n afto w y ch p o R o ck efe lle ro w sk ich  

w  P en sy lw an ii, K alifo rn ii i p o łud n iow ej

A m eryce , w y p o w ied z iał w alk ę k o n k u ­

ren cy jn ą S tan d ard O il‘o w i.

W y zw an ie b y ło zu ch w ałe ; b o se tk i 

m ilio n ó w  d o la ró w  s ta reg o R o ck efelle ra  

zo sta ły n a ty ch m iast zm o b ilizo w an e d o  

ek o n o m iczn eg o zd u szen ia śm iałk a .

H isto ria ty ch k o n k u ren cy jn y ch za ­

p asó w je s t b ard z ie j em o cjo n u jąca n iż  

n a ip o m y sło w szy film  aw an tu rn iczo -ro z-  

b ó jn iczy z czasó w am ery k ań sk ieg o  

„W ild -W est'u " . P o d p a lan ie szy b ó w , p o ­

żary ca ły ch  p ó l n afto w y ch  i „o il p ip es"  

tj. n afto d aw có w , w szy stk o g ęsto zro ­

szo n e k rw ią lu d zk ą , —  o to p o n u re d z ie ­

je w o jny d w ó ch  m o carzy z ło ta .

D ete rd ing p o su ną ł s ię w sw y m zu ­

ch w alstw ie d o teg o s to p n ia , że az ja ty ­

ck ą n aftę sp rzed aw ał n a ry n k ach o b u  

A m ery k , łam iąc ty m  sam y m  fak ty czn y  

m o n o p o l S tand ard O iT u .

Z astąp ien ie k o tłó w  p aro w y ch p rzez  

m o to ry o p a lo ne ro p ą , ro zw ó j lo tn ic tw a  

i au to m o b ilrzm u i w zrasta jące s tad za ­

p o trzeb o w an ie n a ro p ę i je j p o ch o d n e  

p ro d u k ty , zastrzy k n ęło n o w y , o b fity  

s tru m ień z ło ta d o R o y a l D u tch S h e ll  

C o .

D ete rd in g zo sta ł d o staw cą ro p y d la  

ca łe j m ary n ark i w o jen n e j W ielk ie j B ry ­

tan ii. O d tąd ten H o len d er p racu je p rze ­

d e w szy stk im d la A n g lii i je j św ia to ­

w y ch in teresó w .

S iecią sw ej o rg an izac ji p ro d u k cy jn e j  

i fin an so w ej o g arn ą ł d u żą część źró d e ł 

n afto w y ch p o za p o lam i p ó ln ocn o -am e-  

ry k ań sk im i. W d arł s ię p rzecież*  n aw et 

n a te ren p o łu d n io w ej A m ery k i, g d z ie  

p rzeb o g a ty m i z ło żam i ro zp o rząd zają u -  

b o g ie w k an ita ły p ań stw a : W en ezu e la . 

K o lu m b ia , P eru i A rg en ty n a. D ete rd ing  

je fin an so w ał, a p o tem ju ż ... p an o w ał.

A m ste rd am sk i k u p iec zo sta ł za te  

w szy stk ie zasłu g i d la A n n lii u sz lach co - 

n y , b y ł an g ie lsk im  „sir ‘em ".

K ied y p rzez 2 la ty z ło ży ł k ie ro w n i­

c tw o d z ie łem  sw eg o  ży c ia . R o y a l D u tch  

S h e ll C o , p rzen ió sł s ię d o N iem iec.

P rag n ien iem  D eterd in g a b y ło zaw ła ­

d n iecie b o g ac tw em n afto w y m  R o sji.  

Z m ierzał d o teg o ce lu p rzez w iele la t. I  

ju ż , ju ż m iał i B ak u p o d p o rząd k o w ać  

sw em u k o n cern o w i, k ied y d o w ład zy  

d o szli „czerw o n i" . S o w iec i za jęli s ię  

ek sp lo a tac ją n afty k au k ask ie j n a w ła ­

sn y rach un ek . D eterd in g o w i n ie ty lk o  

zam k n ę ła s ię g ra tk a , o k tó rą ty le la t 

zab ieg a ł, łecz n ad o m iar n afta so w iec ­

k a , rzu co n a n a ry n k i św ia to w e p o  d u m ­

p in g ow y ch cen ach , w y p arła tu  i ó w d zie  

R o y a l D u tch  S h e ll C o .
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G R U D Z IĄ D Z .

O Czy chce, czy nie chce musi nale­
żeć do >,LancLbunau ' W  G ru d z ią d z u  o d ­
b y ł s ię se jm ik ro ln ik ó w  N ie m c ó w , z rz e ­
sz o n y ch  w  „ Ł a n d b u n d  W e ic h se lg a u ” b a r  
d z o  lic z n ie  o b e s ła n y . N o w o  w y b ran y  p re  
z e s p . M o d ro w  w z y w a ! d o  n ie w y z b y w a -  
n ia s ię g o sp o d a rs tw , d o w y c h o w y w a n ia  
m ło d z ie ż y w  d u c h u  n a ro d o w y m , s tw ie r ­
d z a ją c , ż e . .p ra c ą o rg a n iz a cy jn ą , ,L a n d -  
b u n d u " o b ję ty  je s t k a ż d y  ro ln ik n ie m ie c  
k i, c z y sa m  te g o c h c e , c z y n ie c h c e , z  
w y ją tk iem  n a tu ra ln ie ty c h , k tó rz y n ie  
p rz y z n a ją s ię d o  n ie m ie c k ie j n a ro d o w o ś  
c i i w sp ó ln o ty , w z g lęd n ie n ie p rz y z n a ją  
s ię d o n ie m ie c k ie j k rw i.

B Y D G O S Z C Z .

3 Śmiertelny strzał przy upadku z 
krzesła. R o ln ik  T a d e u sz M ie lc a re k  u s ły ­
sz a ł w  n o c y n a p o d w ó rzu p o d e jrz a n e  
sz m ery . D o m y ś la ją c s ię , ż e d o z a g ro d y  
w łam a li s ię z ło d z ie je , u z b ro ił s ię w  fu ­
z ję i o tw arłsz y  g ó rn e  o k n o  c h c ia ł w y p a ­
lić n a p o s tra c h . W  te j c h w ili z a ła m a ło  
s ię  p o d  n im  k rz e s ło . U p a d a ją c  n a  z ie m ię , 
M ie lc a re k p o c ią g n ą ł z a c y n g ie l fu z ji i 
c a ły ła d u n e k u g o d z ił g o w  b rz u c h , p o ­
w o d u ją c śm ie rć  n a  m ie jsc u .

C H O JN IC E .

* 3 Nagły zgon tu samochodzie. Ż o n a  
ro ln ik a G lisz c z y ń sk ie g o z G liśn a (p o w . 
C h o jn ic e ) p o w ra c a jąc sa m o ch o d e m d o  
d o m u  z a s ła b ła  w  d ro d z e  i z m arła .

S z o fe r n ie z a u w a ż y ! n a w e t z g o n u  p a ­
sa ż e rk i i d o w ió z ł d o  d o m u  tru p a . P o w o ­
d e m  śm ie rc i b y ł u d a r se rc a .

L IP IN K I.

3  Niezwykle zjawisko atmosferyczne. 
W  n o c y  z 1 2 n a 1 3 b m . m ie sz k a ń c ó w  o -  
k o lic y z b u d z ił z e sn u g rz m o t p o łą cz o n y  
z b ły sk a w ic ą , d e sz cz e m  i w ich ra m i. P o  
s tro n ie n ie m ie c k ie j z a u w a żo n o p o ż a r , 
w z n ie s io n y p ra w d o p o d o b n ie p rz e z u d e ­
rz e n ie  p io ru n a . G rz m o t w  lu ty m  n ie p a ­
m ię ta ją  n a js ta rs i lu d z ie  i tłu m a c z ą so b ie  
w  ró ż n y  sp o só b .
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IŁ O W O .

3 Chory umysłowo uciekl z domu — 
i zmarł w lesie. Z a m ie z k a ły  w  I ło w ie  k o ­
le ja rz M a k sy m ilia n Z ie lsk i, b ę d ą c c ią ż -  
k o  c h o ry  w y sz e d ł w  m a lig n ie , w  c z a s ie  
sn u  ż o n y z d o m u i o d  te j p o ry  w sze lk i  
ś la d o n im  z a g in ą ł.

D o p ie ro p o trz e c h d n ia c h z n a lez io n o  
je g o z w ło k i w  le s ie  n a rz y m sk im .

W IL N O .

A  Narzeczeni powiesili się na jednej 
gałęzi. C ó rk a b o g a teg o  g o sp o d a rz a z a k o ­
c h a ła s ię w  b ie d n y m  m ło d z ień c u . S ta ry  
D e reń c z y k n ie c h c ia ł je d n ak s ły sz eć o  
k o n k u re n c ie sw e j c ó rk i, B ły śc ik u . O św ia  
d c z y ł o n n a w et c ó rc e , ż e w y w ie z ie ją  
d o  W iln a  z ro d z in n e j w si. T e g o  b y ło  m ło  
d y m  z a w ie le . U c ie k li z d o m u  i p o  k ilk u  
d n ia ch  z n a le z io n o  ic h  w isz ą c y c h  w  le s ie  
n a je d n y m  d rz e w ie . N a w e t p o śm ie rc i 
trz y m a li s ię k u rc z o w o  z a rę c e .

L U B L IN .

A  Pobici — zbiegli ze szpitala. W  c z a  
s ie b ó jk i w  je d n y m  z sz y n k ó w  w  L u b li­
n ie  z o s ta li ra n n i n ie ja k i S z a b ło w sk i i B o _  
rc za k , k tó ry c h p rz e w iez io n o p o o p a tru n  
k u  d o  sz p ita la . M im o  lic z n y c h  ra n  o b y d ­
w a j z b ieg li z e sz p ita la , n ie p o d a jąc p o ­
w o d u u c ie c zk i,

P IŃ S K .

A  W pierwszym wypadku ocalał — 
w drugim zginął. N a d ro d z e P iń sk -Ł u n i-  
n ie c sa m o c h ó d  c ięż a ro w y  h u rto w n i sp iry  
tu so w e j z P iń sk a z a c z e p ił o  w ó z , k tó ry  
z o s ta ł z n isz c z o n y . W o ź n ic a S z y m o n  C y m  
b a lis ta c u d e m  w y sz e d ł z k a ta s tro fy  b e z  
sz w a n k u . G d y  sa m o c h ó d  ru sz y ł w  d a lsz ą  
d ro g ę , k o ń  C y m b a lis ty  sp ło sz y ł s ię , sk u

tk ie m  c z eg o w o ź n ic a sp a d ł p o d w ó z i 
p o n ió s ł śm ie rć n a m ie jscu .

T A R N Ó W .

A  Pól roku więzienia za rabunek 11 
groszy. S ą d  O k rę g o w y  w  T a rn o w ie sk a ­
z a ! J . G re jb u ra  z Ja d o w n ik  n a  p ó ł ro k u  
w ię z ie n ia z a ra b u n e k k u p c o w i M e n d lo -  
w i W e rn e ro w i 1 7 g ro sz y . P o n ie w aż n a ­
p a d n ię ty m ia ł ta k m a łą k w o tę p rz y  so ­
b ie G re jb u r , c h c ia ł g o ra z em  z e sw o im  
k o m p a n e m  w rzu c ić d o w o d y . S p ło sz e n i 
p rz e z je d n eg o  p rz e ch o d n ia z b ie g li, p o z o  
s ta w ia ją c n a m o śc ie z b ite g o W e rn era ,

B IŁ G O R A J.

A  Bestialskie kopnięcie w brzuch. W  
B iłg o ra ju z m a rł 3 4 -le tn i M ich a ł D z id o , 
k o p n ię ty p o d c z a s sp rz e cz k i w b rz u c h  
p rz e z A n d rz e ja Z a sk o w sk ie g o . Z a śk o w -  
sk i z o s ta ł a re sz to w a n y  p rz e z p o lic ję  p a ń  
s tw o w ą .

JA R O S Ł A W ,

A  Szkoła nieczynne z powodu narze 
czonej. U  w ła d z  sz k o ln y c h  w  Ja ro s ła w iu  
in te rw e n io w a ła d e le g a c ja je d n e j z g ro -
m a d  z p o d  S ien ia w y , p ro sz ą c  o p rz y s ła ­
n ie  n o w e j s iły  n a u c zy c ie lsk ie j, p o n ie w aż  
d o ty ch c z a so w y n a u c z y c ie l, n ik o m u n ic  
n ie m ó w ią c , p o  p rz y je ź d z ie ja k ie jś p a n i  
z P rz e m y śla d o te j g ro m a d y , sp a k o w a ł 
w sz y stk ie sw o je rz e c z y i w y jec h a ł w  
n ie w ia d o m y m  k ie ru n k u  z o w ą d a m ą .

świata
B E R L IN .

□  Niezwykły wypadek amochodowy. 
W p o b liżu  B e rlin a  w y d a rz y ł s ię w ie c zo ­
re m  n ie z w y k ły  w y p a d ek sa m o c h o d o w y . 
K ie ro w c a je d n eg o z sa m o c h o d ó w  s tra c ił 
w sk u te k g ę s te j m g ły  o rie n tac ję i m u sia ł 
z a trz y m a ć  s ię n a  sk rz y ż o w a n iu d ró g . \V  
k ilk a  se k u n d  p ó ź n ie j n a d je c h a ły  d w a  in ­
n e sa m o ch o d y , k tó re p o m im o sy g n a łó w  
o s trz e g a w c z y c h  w p a d ły  n a s to ją c e a u to . 
W  p a rę m in u t 1 2 in n y c h sa m o ch o d ó w  
z d e rz y ło  ^ s ię z e  s to ją c y m i w o z a m i, a sz o  
sa p rz y b ra ła w id o k p ra w d z iw e g o c m e n ­
ta rzy sk a sa m o c h o d ó w . W śró d lic z n y ch  
ra n n y c h m a s ię z n a jd o w ać  k o n su l R . P .  
w  B e rlin ie p . W , K o rsa k .

□  285 dalszych osób pozbawiono oby­
watelstwa i mienia w Niemczech. N a jn o w  
sz y d z ien n ik ro z p o rz ą d ze ń o g ła sz a lis tę  
sk ład a jąc ą s ię  z 2 8 5  n a z w isk  o só b  p o z b a  
w io n y c h  o b y w a te ls tw a R z e sz y , o ra z  k o n  
f isk a tę m a ją tk ó w  w sz y stk ic h b y ły ch o -  
b y w a te li n iem iec k ic h .

M O S K W A .

□  Skrytobójcze morderstwa w Szang 
haju. Z  S z a n g h a ju d o n o sz ą , ż e w  c iąg u  
d w ó c h d n i d o k o n a n o ta m p ię c iu m o r ­
d e rs tw  sk ry to b ó jcz y c h . O fia ra m i sk ry ­
to b ó jc ó w  p a d li C h iń cz y c y , w sp ó łp ra cu ­
ją c y  z  w ła d za m i ja p o ń sk im i.

N O W Y  JO R K .

□  Napad w biały dzień. W  S o u th  N o r ­
w a lk (w  s tan ie C o n n e c tic u t) 4 u z b ro jo ­
n y c h b a n d y tó w  n a p a d ło  w  b ia ły d z ie ń  
n a 2 -c h in k a se n tó w  b a n k o w y c h , k tó ry m  
to w arz y sz y ł p o lic jan t. B a n d y c i z ra b o ­
w a li 4 0  ty s , d o la ró w  i z b ie g li.

f  A * * * * * * 1

p e w n ie n ia z a p o trze b o w a n ia , s ił robo­
c z y c h d la c e ló w  o  sp e c ja ln y m  p a ń s tw o ­
w o  - p o lity c z n y m  z n a c z en iu " . O b e jm u je
o n a w y ra ź n ie w sz y stk ic h m iesz k a ń c ó w
R z e sz y , o b y w a te li z a ś z a g ra n icz n y c h n ie

'd o ty c z y  ty lk o  o  ty le  , ,o  ile z w aln ia ją ic h
I u k ła d y  p a ń s tw o w e b ą d ź te ż u z n a n e re ­
g u ły p ra w a m ięd z y n a ro d o w eg o .

.D ru g a c z ęść  u s taw y , w ią żą c a p ra c o w ­
n ik a z m ie jsce m  je g o z a tru d n ie n ia , u z a ­
sa d n io n a je s t w n a s tę p u jąc y  sp o só b :  
„ o g ó ln a  f lu k tu a c ja  s ił ro b o c z y ch  w  N ie m  
c z e c h w y n o s i m ie się c z n ie p ó łto ra m ilio ­
n a lu d z i, ta k o lb rz y m ia lic z b a w y w o ­
łu je o c z y w iśc ie w ie lk ie s tra ty " .

U staw a s tw a rz a ć m o ż e b ę d z ie w 
p o sz c z e g ó ln y c h w y p a d k a c h o b c ią że n ia ,  
a le ja k  o św iad c z a ją  tu , w y m ag a n ie  p a ń -  
s tw o w o  . p o lity c z n e m u sz ą b y ć p rz e d e  

'w sz y s tk im  b ra n e p o d u w a g ę , 
j W a g a u s ta w y p o le g a g łó w n ie na 

।  m o ż liw ie sz y b k im z m o b iliz o w an ie m w  
i ra z ie p o trze b y w sz y stk ic h m ę sk ic h re­
z e rw  s iły  ro b o c z e j w  R z e szy .

P ły ta w m u ro w a n a przy bulwarze 
n a d m o rsk im  u fu n d o w a n a z o s ta ła s ta ra ­
n ie m  w ła d z m ie jsk ic h  w  G e n u i. Z a z n a ­
c z y ć n a le ż y , ź e  N e rv i, g d z ie  w roku 1911 
Jó z ef P iłsu d sk i sp ę d za ł u rlo p z d ro w o t­
n y p rz y łą c zo n e z o s ta ło d o G e n u i k ilk a  
la t te m u .
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T O K IO
□  Slupy latarniane na armaty. „ E x ­

c h a n g e T e le g rap h " d o n o s i, ź e w sz y stk ie  
s łu p y  ż e laz n e  la ta rn i u licz n y c h w  T o k io  
b ę d ą z a s tą p io n e  s łu p a m i z in n eg o  m a te ­
r ia łu , b y  w  te n sp o só b u z y sk a ć o k o ło 6  
ty s ię c y  to n  ż e la z a n a c e le  z b ro je ń .

Katujmy bezrobotnych 
od zimna i j* ł o d u. 

Ofiary pieniężne 

składać należy na
Konto PKO Nr. 7O.2OO 

Pomoc Zimowa. 
Ofiary w naturze 
w miejscowym 
Komitecie

Zjazd powiatowych kierowników 

referatów melioracyjnych
T O R U Ń , P o d p rz e w o d n ic tw e m n a ­

c z e ln ik a w y d z ia łu ro im c tw a i re fo rm  
ro ln y c h U rz ęd u W o je w ó d z k ie g o p . U r-  
ło w sK ie g o o u D y ł s ię w lo ru m u z jaz d  
K ie ro w n ik ó w  re ie ra to ro w  m e lio ra c y jn y c h  
w  s ta ro stw a ch p o w ia to w y c h .

N a  z jeż d z ie ro z w a ż a n o m . in . sp ra w ę  
z a o p a trze n ia o s ie d li w w o d ę d o p ic ia ,  
k tó ra s ta n o w i n ie z b ę d n y c z y n n ik w  g o ­
sp o d a rs tw ie ro ln y m . P ro g ra m  te j d z ie ­
d z in y p rz e w id u je z a sad n ic zo b u d o w ę  
s tu d z ien k o p a n y c h , w w y p a d k ac h w y ­
ją tk o w y c h  s tu d z ie ń w ierc o n y c h  z u w a g i 
n a w y so k ie k o sz ty b u d o w y i w a ru n k i  
k o n se rw a c ji.

N a tę a k c ję p ro je k tu je s ię k re d y t w  
w y so k o śc i o k o ło 8 0 0 .0 3 0 z ło ty ch  c e le m  
z a o p a trz e n ia w  w o d ę o k o ło 1 5 0 0  p o w s ta  
ją cy c h  o sa d .

O m ó w io n o ró w n ież p ro g ra m  m e lio ra  
c ij p o d s ta w o w y c h , z k tó ry c h w y m ie n ić  

F o  s tra sz n e j k a ta s tro f ie ż y w io ło w e j w  C h ile .

Gwałtowne zapotrzebowanie 
rąk roboczych w Rzeszy

P e łn o m o c n ik  d o  p la n u  4 -le tn ie g o , fe ld  
m a rsz a łe k  G o e rin g , w y d a ! d n ia 1 3 lu te ­
g o  u s ta w ę d o ty c zą c ą  ry n k u  p ra c y  i u z u ­
p e łn ia ją cą  u s taw ę z c z e rw ca r . u b .

Z n a cz e n ie te j u s ta w y  p o le g a g łó w n ie  
n a  s tw o rz en iu  p o d s taw  p ra w n y c h  d o  ta k ­
ty c zn e g o  w c iąg n ię c ia d o  sz e re g ó w  w sz y ­
s tk ic h  z d o ln y c h d o p ra c y z je d n o cz e sn ą  
m o ż n o śc ią p rz y d z ie la n ia , w e d łu g u z n a ­
n ia u rz ę d u  p ra c y , s ił ro b o c z y c h d o  o d ­
p o w ie d n ie j p ra c y .

Z  c h w ilą w e jśc ia  w  ż y c ie te j u s ta w y  
k a ż d y p ra c o w n ik f iz y c z n y i u m y s ło w y  
w  R z e sz y z w ią z a n y je s t śc iś le z w y z n a  
c z o n y m  m u  p rz e z u rz ą d  p ra c y  m ie jsc e m  
z a tru d n ie n ia , z d ru g ie j z a ś s tro n y  p ra c o  
d a w c a z m u sz o n y je s t d o z a tru d n ian ia  
p rz y d z ie lo n y c h  m u  s ił ro b o c z y c h . U rz ąd  
p ra c y  p o s ia d a , w e d łu g u s ta w y , n ie ty lk o  
p ra w o  p o v /o ły w a n ia  w sz y stk ic h  z d o ln y c h  
d o p ra c y , a le i p ra w o p rz e n o sz e n ia z a ­
tru d n io n y c h ju ż p ra c o w n ik ó w  d o in n e j  
m ie jsc o w o śc i.

C a ła u s taw a s to i p o d h a s łem  „ z a ­

Odsłonięcie teb icy pamiątkowej 

Józefa Piłsudskiego w Genui
R Z Y M . A m b a sa d o r R . P , p rz y  K w i-  

ry n a le W ie n ia w a - D łu g o sz o w sk i w y je ­
c h a ł d o  G e n u i, g d z ie w e ź m ie  u d z ia ł w  u  
ro c z y s to śc i o d s ło n ię c ia ta b lic y p a m ią t­
k o w e j, p o b y tu Jó z e fa P iłsu d sk ie g o w  
N e rv i. Z im ą ro k u 1 9 1 1 Jó z e f P iłsu d sk i  
m ie sz k a ł w ó w c za s w  n ie is tn ie ją cy m  d z iś  
p e n s jo n a c ie p o lsk im Z o fii N iew iad o m ­
sk ie j.

n a le ż y b u d o w ę w a łó w  o c h ro n n y c h  nad­
w iś la ń sk ic h p o d C ie ch o c in k ie m , w  p o ­
w iec ie n ie sz a w sk im  n a o d c in k u G ra b o ­
w o  - G ru c z n o , w  p o w ie c ie św ie c k im  o ra z  
Ł ę g n o w o  - O to ro w o  w  p o w ie ic e b y d g o s ­
k im  k o sz te m  o k o ło  4 0 0 ,0 0 0 z ło ty c h , d a ­
le j re g u lac ję rz e k i o su sz en ie łą k  w  p o ­
w iec ie  c h o jn ic k im  k o sz te m  o k o ło  1 1 0 .0 0 0  
z ło ty c h , re g u la c ję S tru g i T o ru ń sk ie j w  
p o w ie c ie  w ą b rze sk im  o k o ło 1 0 0 .0 0 0 re g u  
la c ję C z a rn e j W o d y w  p o w ie c ie s ta ro ­
g a rd zk im  k o sz te m  o k o ło 5 0 .0 0 0 z ło ty c h  
i w ie le in n y c h m n ie jsz y c h .

K o sz ty ty c h ro b ó t w  ro k u b ie ż ą c y m  
w y n io są o k o ło 1 .0 0 0 .0 0 0 z ło ty ch p rz y  
p o w a ż n y m  u d z ia le k re d y tó w F u n d u sz u  
P ra c y .

N a ro b o ta c h p u b lic z n y ch i m e lio ra ­
c y jn y c h z n a jd ą z a tru d n ie n ie b e z ro b o tn i  

'z o k o lic z n y c h o ś ro d k ó w  b e z ro b o c ia .
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T rzęsien ia z iem i W  H o lly w o o d b y w a k ażd y  w y b itn y  a rty s ta u śm ie rcan y

i v ybuchy wulkanów w Ameryce 

Południowej

K ? !? .s tro fa trzęsien ia z iem i, k tó ra  

n aw ied z iła o statn io C h ile , p o ch łan ia jąc  

ty s iące is tn ień lu d zk ich , n ie je s t p ie rw - 

sza tey o ro d za ju k ieską w  A m ery ce P o ­

łu d n io w ej. C h ile je st k ra jem  g ó rzy sty m , 

p o ło żo n y m w w ięk sze j częśc i n a te re ­

n ie n asa g ó rsk ieg o A n d ó w . S tw ie rd zo ­

n o . że n a jszy b sze d rg an ia sk o ru p y z iem ­

sk iej, n a jg ro źn ie jsze w n astęp stw ach , 

w y k azu ją k ieru n ek n io n o w y i n a js iln ie j 

są o d czu w an e p rzed e w szy stk im  w  g ó -  

rzch . D la teg o też o sta tn ia k a tastro fa w  

C h ile p rzy b ra ła tak s tra szn e ro zm ia ry .

T rzęsien ia z iem i i w y b u ch y w u lk a ­

n ó w  są w  A m ery ce P o łu d n io w ej z jaw i­

sk iem  n o to w an y m  je szcze w  1 6 -ty m  s tu ­

leciu . V / ro k u 1 5 4 1 G u atem ala zo sta ła  

n aw ied z io n a w y b u ch em  w u lk an u , k tó ry  

zn iszczy ł ca ła , s to licę k ra ju . W  d w ie ­

śc ie la t p ó źn ie j, w P eru , w y d arzy ła s ię  

k a tas tro fa trzęs ien ia z iem i, w czasie  

k tó re j L im a i C alla zo sta ła p raw ie d o ­

szczę tn ie zm iecio n e z p o w ie rzch n i, g rze ­

b iąc p o d g ru zam i w alący ch s ię d o m ów  

ty s iące lu d z i.
W  ro k u 1 7 5 1 d w a m iasta w C h ile , 

S ian tag o i C o n cep c io n , u leg ły częśc io ­

w ej zag ład z ie w  sk u tek s iln eg o trzęsie ­

n ia z iem i. P o d o b n a k a tastro fa m ia ła  

m ie isce w E q u ad o rze , g d z ie w r . 1 7 9 2  

s to lica k ra ju , Q u ito , zo sta ła zn iszczo n a, 

g rzeb iąc w sw y ch szczą tk ach o k o ło 4 0  

tv s . lu d z i. W  ro k u 1 8 1 2 C aracas , s to lica  

V en ezu e li, zo sta ła n aw ied z io n a trzęs ie ­

n iem z iem i, w czasie k tó rego zg in ęło  

2 0 tv s . o só b .
W A rg en ty n ie w sk u tek w y b u ch u  

w u lk an u zn ik n ę ło z p o w ie rzch n i z iem i 

m iasto M en d o za , p rzy czy m  o fia rą ra ­

d io 2 5 ty s . lu d z i. B y ło to w  ro k u 1 8 6 1 . 

W  n ieca łe 7 5 la t p o s traszn ej k lę ­

sce ży w io ło w ej w E q u ad o rze , k ied y  

Q u ito za led w ie częścio w o s ię o d b u d o ­

w ało , n astąp iły n o w e w strząsy w ro k u  

1 8 6 8 , k tó re zn iszczy ły n ie ty lk o m iasto , 

a le i sze reg in n y ch sk u p ień lu d zk ich , 

p o ło żo n y ch w  p o b liżu s to licy .

W  ro k u 1 9 0 6 u leg ły częścio w em u  

zn iszczen ie  S an tiag o i V alp ara iso  w  C h i­

le , p rzv czy m zg in ęło w tedy o k o ło 4 0  

tv s . lu d z i i zaw aliło s ię p ó ł m ilio n a b u ­

d y n k ó w m ieszk aln y ch . K lęsk i ży w io ło -  

, w e w o sta tn im s tu leciu m iały m ieisce  

d o ść często . T ak n p . w  ro k u 1 9 1 8 s iln e  

trzęsien ie z iem i d a ło s ię o d czu ć w  G u a-  

tem ali. W  ro k u 1 9 3 1 m iasto  M an ag u a w  

N icarag u i zo sta ło  zn iszczo n e p raw ie  d o ­

szczę tn ie , a w y b u ch w u lk an u w  A rg en ­

ty n ie w  ro k u 1 9 3 2 z ró w n ał z z iem ią k il­

k a m n ie jszy ch  m iast, p o ło żo n y ch u jeg o  

p o d n óża .

K atas tro fy ży w io ło w e w A m ery ce  

P o łu d n io w ej tłu m aczą s ię p rzy czy n am i 

in n e j n a tu ry . S tw ie rd zo n o , że ca ły n ie ­

m al ląd A m ery k i P o łu d n io w ej zn a jdu je  

s ię w  o rb ic ie d z ia łan ia ty ch sam y ch ru ­

ch ó w  sk o ru p y z iem sk ie j, k tó re d a ją s ię  

co k ilk a la t o d czu w ać d o tk liw ie n a F i­

lip in ach i w y sp ach Jap o n ii. D lateg o  też  

u czen i w y ciąg a ją p ew n e w n io sk i z o sta t­

n ieg o trzęs ien ia z iem i w C h ile : sąd zą  

o n i, że p rzesz ło ro czn a k lęsk a w  Jap o n ii 

p o zo sta łe w  śc is łym z n im  zw iązk u i 

tw o rzy jed n o z o g n iw  se rii trzęs ień , p o ­

w tarza jący ch s ię w  u sta lo ne j s tre fie .

Słynne ł;

Od lewej ku prawej: Megan Taylor, 

godach łyżwiarskich w Pradze.

k ilk a razy w  r

H O L L Y W O O D , w lu ty m .

T ak i ju ż je s t lo s ak to ró w , zw łasz ­

cza trag iczn y ch , że u m iera ją n a scen ie  

często , a im lep ie j to ro b ią , ty m  b ar­

d z ie j zy sk u ją n a s ław ie . A le jeże li m ó ­

w im y o u śm ie rcan iu a rty s tó w  w  H o lly ­

w o o d , to m am y n a m y śli zu p e łn ie in ­

n y ro d za j śm ie rc i. Jes t to zg o n n ib y  

p raw d z iw y , b o o g ło szo n y czarn o n a  

b ia ły m  p rzez w ięk szo ść d z ien n ik ó w w  

s to licy film u , ty lk o , że —  u śm ie rcan y  

ak to r czu je s ię d o sk o n a le i an i m y śli 

ro zs taw ać s ię z ty m  św iatem . P o p ro stu  

-- zg o n  d la  rek lam y . N ajczęśc ie j ,d en at*  

n aw et n ie w ie o ty m , że u m iera , a g d y  

s ię d o w iad u ję , d o p ro w ad za g o tak i w y ­

ro k śm ie rc i d o o sta teczn e j p asji.

Z am iło w an i w s ta ty s ty ce A m ery k a­

n ie o b liczy li, że n a jw ięcej fa łszy w y ch  

w iad o m o śc i o g w iazd ach i g w iazd o rach  

ro zp o w szech n ian y ch je st n a tem at ich  

zg o n u lu b co n a jm n iej n ieu lecza ln e j 

ch o ro b y , czy też śm ierte ln eg o w y p ad ­

k u . D ru g ie m iejsce za jm u ją fa łszy w e  

w iad om o ści o m ałżeń stw ach , ro zw o ­

d ach , za ręczy n ach trzec ie m iejsce d o ­

p ie ro w iad o m o śc i o m acie rzy ń stw ie  

g w iazd , k tó ry m  s ię o ty m  an i n ie śn iło .

S k ąd ten p o m y sł, ab y fa łszy w e w ia ­

d o m o śc i o s ław n y ch m ieszk ań cach n a j­

b ard z ie j rek lam o w an eg o m iasta n a  

św iec ie , p o seg reg o w ać v / s ta ty s ty k ę?  

Z ain ic jo w ał to  p o p u la rn y ak to r S p en cer

U k ło n , k tó ry  ro zs ti

D w a razy d o ro k u , p o d k o n iec z i­

m y o d b y w a s ię n a k ró lew sk im  d w o rze  

an g ie lsk im u ro czy sta p rezen tac ja ... 

m ło d y ch p an ien .

P rzy g o to w an ia d o te j, n a jw ażn ie j­

sze j d la d o ro słe j p an n y ch w ili w  ży c iu  

trw a ją d łu g ie ty g o d n ie , b a m iesiące n a ­

w et. a p u n k t c iężk o śc i m ieśc i s ię w  

ty m , ab y n au czy ć s ię d w o rsk ieg o u k ło ­

n u ! Is tn ie je w ięc w  L o n d y n ie sp ec ja l­

n y in s ty tu t m iss G em -M o u ffłe t, g d z ie  

o d b y w a s ię tak i k u rs rew eren só w .

L ek c je , p o w ta rza jące s ię z su m ien n ą  

d o k ład n o śc ią p o leg ają n a k o le jn y m  w y ­

u czen iu s ię p o zy cy j, sk ład a jący ch s ię n a  

ca ło ść u k ło n u . A  w ięc n a jp rzó d p a ­

n ien k i p rzy k lęk ają trzym ając n a g ło ­

w ie n p . k siążk ę , k tó ra zesu n ąć s ię n ie  

p o w in n a . P o tem  u czą s ię zn ó w  zg ina ­

n ia lew ego k o lan a p o d  o stry m  k ą tem , a  

p raw eg o  p o d  k ą tem  p ro sty m , p rzy  czy m  

jed na n o g a m u si b y ć zasu n ię ta za d ru ­

g ą . D ale j n astęp u ją ćw iczen ia ram io n  

i rąk , ab y p o m ag ały u trzy m ać ró w n o -  

w ag ę, a n ie d efo rm o w ały  o b razu ca ło ­

śc i. W reszcie trzeba je szcze u m ieć  

g ło w ę sk ło n ić , p o d rzu c ić , czy o p u śc ić i 

o czy sk ie ro w ać w e w łaśc iw ą s tro n ę*

D o p ó k i lek c je te o d b y w ają s ię w  

k ró tk ich , w y g o d n ych su k ienk ach —  je ­

szcze p ó l b ied y —  a le z k o le i trzeb a u -  

m ieć d ać so b ie rad ę z to a le tą , z o g ro ­

m n y m , o b o w iązk o w ym tren em , ab y

Daphne Walker i Cecilia Colledge na za-

k u —  G w iazd y u m iera ją i z

T rący . P o d d a ł s ię jak ieś b łah e j o p era ­

c ji, p o k ilk u d n iach b y ł ju ż zu p e łn ie  

zd ró w  i jak o rek o n w alescen t leża ł n a  

k lin ice w  L o s A n g eles . N ag le d o b ieg ło  

g o z u licy p rzec iąg le w o łan ie k o lp or­

te ra : „S p en cer T racy k o n a jący !* * —  

A rty sta u leg ł w strząso w i n erw o w em u .  

W ezw ał n a ty ch m iast lek a rza i b łag a ł 

g o , ab y m u p o w ied z ia ł p raw d ę o jeg o  

s tan ie . L ek arz ro ześm iał s ię se rd ecz­

n ie .

—  D ro g i p an ie , ch y b a p an p o w i­

n ien lep ie j zn ać H o lly w o o d o d e m n ie!  

P o p ro stu n ie m ają ch w ilo w o żad n e j  

sen sac ji i d la teg o u śm ie rcają p an a . N a  

d o w ó d , że m ó w ię p raw d ę , p o zw alam  

p an u n a ty ch m iast o p u śc ić k lin ik ę !

S p en cer T racy sk o rzy sta ł z zezw o le ­

n ia lek a rza i u d a ł s ię w p ro st d o s tu d io . 

G d y o p o w ied z ia ł k o leg o m i k o leżan ­

k o m o sw ^ o je j p rzyg o d z ie , n ie o k aza li 

b y n a jm n ie j zd z iw ien ia . Z ap ew n ili g o , 

że k ażd y z n ich b y ł co n a jm n ie j raz w  

ży c iu p rzen o szo n y n a d ru g i św ia t z  

w o li rep o rteró w h o lly w o od zk ich .

N ajczęśc ie j p u b liko w an e są teg o ro ­

d za ju w iad o m o śc i o s iłaczu ek ran u  

W allace B eery . R az „k azali* * m u sp aść  

z k o n ia i zab ić s ię , in n y m  razem  u lec  

w b ó jce , je szcze in n y m  razem zg in ąć  

n a m ie jscu w k a tas tro fie sam o ch o d o ­

w ej itd . P o p ro stu rep o rterzy m ie jsco ­

w i u w aża ją za p u n k t h o n o ru w y m y -

eyga o całym życiu

k o ro n k i n ie zap lą ta ły s ię o k o rek p an ­

to fe lk a, a p o szczeg ó ln e , d ro b n e ru ch y  

czu b k a trzew iczk a o d p o w iad a ły śc iśle  

p o zy c ji tu ło w ia .

T ak o d b y w a s ię m n iej w ięce j p rzy ­

g o to w an ie czy sto zew n ę trzn e, d o cze ­

g o d o liczy ć trzeb a n ie k o ń czące s ię  

p rzy m iark i su k n i u k raw co w ej i p ie ­

czo ło w ity d o b ó r szczeg ó łó w u ro czy ste j 

to a le ty .

S u k n ia m u si b y ć b ia ła , szy ja i ra ­

m ion a o d k ry te , ręce , p o w y że j ło k c i o -  

s ło n ięte b ia łym i ręk aw iczk am i, a g ło ­

w a p rzy b ran a w  trzy , b ia łe s tru s ie p ió ­

ra .

A  p o tem g o d z in am i ca ły m i o czek i­

w an ie w sam o ch o d z ie p rzed k ra tam i 

p ark u B u ck in g h am P a lace n a w y zna ­

czo n ą g o d z in ę au d ien c ji.

D o w ie lk ie j sa li b a lo w ej n ie m a w  

te j ch w ili d o stęp u żad en m ężczy zn a , 

za w y ją tk iem  m istrzó w  ce rem o n ii o -  

czyw iście . I tu o czek iw an ie n a k o le jkę  

trw a n ie raz k ilk a g o d z in . W śró d k o m ­

p le tn eg o m ilczen ia w k racza ją te raz : 

im p era to r W ielk ie j B ry tan ii, w raz ze  

sw o ją k ró lew sk ą m ałżo n k ą , a p o p rze ­

d za ją ich , co fa jąc s ię w  ty ł k ro k iem  

p o w o ln y m  lo rd C ro m er i św ita w o jsk o ­

w a.

K ażd a z p an ien w raz z to w arzy szą­

cą je j d am ą p o su w a s ię p o w o li n a ­

p rzó d , a ró w n o cześn ie w ty m  sam y m  

w y m ierzo n y m tem pie p rzech o d zą z  

rąk o ficeró w , aż d o rąk lo rd a C ro m e- 

ra , s to jąceg o p o lew icy k ró la k arty  

w izy to w e , su m ien n ie k a ta lo g o w an e .

T eraz n astęp u je ó w  m o m en t n a j­

w ażn ie jszy : m ło d a o so b a m u si n ie ja ­

k o rzu c ić s ię n ap rzó d , g estem , p e łn y m  

g rac ji, a le i d u m y , —  n a ty ch m iast je ­

d n ak o p aść p raw ie , że n a k o lan a i to  

raz z rew eren sem d la k ró la , a d ru g i 

raz d la k ró lo w ej, p o d n ieść s ię m o m en ­

ta ln ie d o p o zy c ji p io n o w ej i o d p ły n ąć  

d a le j. C ały ten ak t d w o rsk ieg o u k ło n u  

w y m ierzo n y je s t śc iśle n a d w ie i p ó ł 

m inu ty i trw ać n ie m o że an i k ró ce j 

an i d łu żej, —  p o d żad n y m  w aru n k iem .

P rezen tacja „d eb iu tan tek * * n ie łą ­

czy s ię z żad n y m  b a lem , —  w  ty ch to ­

a le tach , fry zu rach , p ió rach i w ach la ­

rzach , b o i o n e m ają tu sw o je zasto -  

w an ie , n ik t n ie m ó g łb y p rzec ież ro z ­

p o cząć n o w o czesn y ch p ląsó w .

A trak c ją p rzy jęc ia w B u ck in g h am  

P a łace je s t p o d aw an a o d la t 2 0 0 t '^ -  

d y cy jn a an g ielsk a p o traw a d * \ e  

n o g a b aran ia w szam p ań sk im w in ie . 

—  C zy je s t to tak b ard zo sm aczn e? n ie  

w iad o m o —  zap ew n e tak , p o p rzeb y ­

c iu em o cji p rezen tacy jn eg o u k ło n u .

P o b y t teg o jed n eg o w ieczo ru , d la  je ­

d n eg o u k ło n u lu d z ie p o św ięca ją n ie -

a rtw y ch w stają

ś lać n a jsen sacy in ie jsze o k o liczn o śc i 

śm ierc i W allace B eery . D o sz ło d o te ­

g o , że p ew n ego d n ia z jaw ił s ię u m eg o  

w id oczn ie zd en erw o w an y m ło d y rep o r­

te r i zap y ta ł g o :

—  C zy to p raw d a , że ten zn an y ak ­

to r W allace B eery u m iera?

W allace B eery , k tó ry w łaśn ie sch o ­

d z ił ze sch o d ó w , o d p arł:

—  P rzec ież w id z i p an , że ży ję!

A le rep o rter n ie d a ł sp o k o ju . W i­

d o czn ie n ie w ierzy ł w in d en ty czn o ść  

zap y tan eg o in fo rm ato ra z W allacem  

B eery , k tó reg o n ie p o zn a ł w sk u tek  m ro ­

k u p an u jąceg o n a sch o d ach , zw łaszcza,  

żc zn a ł g o ty lk o z ek ran u ju ż w  ch a ­

rak tery zacji. A rty sta s trac ił p an o w a ­

n ie n ad so b ą . C h w y cił rep o rte ra za  

k o łn ie rz , zn ió s ł g o jed ną ręk ą p o sch o ­

d ach , co ze w zg lęd u n a jeg o s iłę n ie  

b y ło n iczy m  n ad zw y cza jn y m , a s taw ia­

jąc g o n a tro tu arze , zap y ta ł:

—  C h y b a te raz w ierzy p an , że je ­

s tem  zd ró w ?!

F a łszy w e w ieśc i o ag o n ii C lark a G a ­

b le n araz iły a rty stę n a u tra tę k ilk u n a ­

s tu d n i p racy film o w ej. M ian ow icie  

C lark G ab le zam ó w ił d en ty s tę z L o s  

A n g eles, k tó ry m ia ł d o n ieg o p rzy b yć  

d o H o lly w o o d , ab y w staw ić m u ząb . 

W  d ro d ze d o w ied z ia ł s ię d en ty s ta , że  

C . G ab le je s t k o n a jący i s tan jeg o je s t 

b ezn ad z ie jn y . W o b ec teg o w y siad ł z  

p o c iąg u  i p o lecia ł sam o lo tem  d o in n eg o  

p ac jen ta , o d w lek ając w ten sp o só b  

w staw ien ia zęb a G ab le ‘o w i o k ilk an a­

śc ie d n i.

F a łszy w e in fo rm ac je o m ałżeń stw ach  

1 ro zw o d ach są p rzew ażn ie d z ie łem  

fan taz ji b iu r rek lam o w y ch i ro zp u sz ­

czan e są ce lo w o . C zęsto jed nak p o ja ­

w ia ją s ię z n iew iad o m eg o ź ró d ła i ro z ­

ch o d zą s ię b ard zo szy b k o . R o b erto w i 

T ay lo ro w i i B arb arze S tan w y ck „k aza -  

n o “ lec ieć ro m an ty czn ie w g ó ry , ab y  

sp ęd z ili tam  w e d w o je m io do w e m ie ­

s iące , ch o ć n aw et n ie m ie li zam ia ru p o ­

b ran ia s ię : R o b ert T ay lo r w łaśn ie w  

ty m czasie n ak ręca ł film , a B arb ara  

S tan w y ck p rzeb y w ała w  N o w ym  Jo rk u .  

E rro l F ly n n p ad ł w fan taz ji rep o rte ­

ró w n a fro n c ie h iszp ań sk im , Jo an  

C raw fo rd u ro d z iła d z iecko i b y ła k o ­

n a jącą itd . T o też n ic d z iw n eg o , że  

g d y u m arła n ap raw d ę b ied n a z ło to ­

w ło sa Jo an H arlow , n ik t n ie ch c iał w  

to u w ierzy ć . U śm iech an o s ię scep ty cz­

n ie , rzu ca jąc u w agę : „z^ ch a , to p ew n o  

zn o w u tak i n iesm aczn y tr ick rek lam o ­

w y !“  

raz ca łe fo rtu n y . W  ro k u b ieżący m  

co ś n ieco ś z zak u liso w y ch p lo tek  

d w o rsk ich w y d osta ło s ię n a zew n ą trz .  

— M ło d y k ró l p rzep ro w ad z ił u zd ro ­

w ien ie n ien orm aln y ch s to su nk ó w  —  

sam za in te reso w ał s ię p ew n y m i n ie ­

d y sk rec jam i, k tó re d o sz ły d o jeg o w ia ­

d o m o śc i. —  W  rezu ltac ie ca ły sze reg  

n azw isk k an d y d a tek n a „d eb iu tan tk i* *  

zo sta ł z o fic ja ln e j listy sk reś lo n y .

D laczeg o ? —  O tó ż n a to , ab y d o stą ­

p ić zaszczy tu p rezen tacji, a o d teg o  

za leży p rzy sz ła p o zy c ja so c ja lna m ło ­

d e j o so b y —  trzeba m ieć n a d w o rze  

k ró lew sk im p ro tek to rk ę , żo n ę p ara  

A n g lii, k tó ra b ie rze n a s ieb ie o d p o w ie ­

d z ia ln o ść . za p rzed staw ian ą p an n ę .  

D am a tak a m u si d o k o n ać w y b o ru su ­

m ien n ie , a le ... b ez in te reso w n ie , n ie  

p o w in n a w ięc n p . p rzy p ro w ad zać có r­

k i m ilio n era am ery k ań sk ieg o , k tó ra  

n ig dy w A n g lii n ie zam ieszk iw a ł'’ z  

je j trad y c ją w ie lo w iek o w ą n ie je s t 

zw iązan a i p rzed staw ien ie p arze m o ­

n arsze j u w aża so b ie za sen sac ję , a n ie  

za ak t h o łd u , p rzy w iązan ia i zo b o w ią­

zan ia d o s łu żb y sp o łeczn e j.

N astęp n y m  b o w iem ak tem , p o b y ­

tn o śc i u d w o ru je s t w stąp ien ie m ło ­

d y ch o só b d o żeń sk ich o rg an izacy j 

ch ary ta ty w n y ch i w sp ó łp raca z o w ą  

p ro tek to rk ą w d z ied z in ie sp o łeczn e j.

Jes t to n a tu ra ln ie tak że in aug u ra ­

c ją w łaśc iw eg o ży c ia to w arzy sk ieg o  

p an n y , k tó ra te raz d o p ie ro u zn an ą zo ­

s ta ła za d o ro słą , d o jrza łą o so b ę , a ja ­

k o „d eb iu tan k a* * m a sw o je u p rzy w i­

le jo w ane m iejsce w  lo ży n a trad y cy j­

n y ch w y śc ig ach w  A sco t, i ca ły sze reg  

p o d o b n y ch p rzy jem n o śc i, n ied o stęp ­

n y ch in n y m  d z iew czę tom .
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Poniedziałek
L e o u b .

S ło ń c a w sc h 7 ,0 7 z a ch 1 7 ,2 2

K sięż y ca w sch 7 ,0 5 z a c h 1 9 ,0 5

Wtorek
E le o n o ra p ., F e lik s b .

S ło ń c a w sc h 7 ,0 5 z a ch 1 7 ,2 5

K się ży c a w sc h 7 ,2 6 z a c h 2 O ,0 S

Bijemij na alarm!

Niebywałe pogorszenie 

komunikacji kolejowej do Torunia
O sta tn ia re d u k c ja p o c ią g ó w P . K , P . 

k a su je m , in . z u u ie iu 1 -g o m a rca n a U n ii 

lia w a —  ja m ie iu ik  —  lo ru a p o c iąg n r 5 8 2 5 , 

Ja m ie lu ik o d ja z d g o d z in a 8 ,3 1 —  lo ru ń G L  
p rz y ja zd 1 0 ,4 U o ra z k o re sp u a id e n cy jn y p o ­

c ią g n r 5 8 6 2 , T o ru ń o d j. 1 6 ,4 2 —  Ja m ie lu ik  

p rz y ja z d 1 8 ,4 6 .
Z ty c h p o c ią g ó w p ie rw sz y w y c h o d z ą c y  

z W ą b rze ź n a d o T o ru n ia o g o d z in ie 9 ,1 5 , 

je s t i b y ł z a w sze n a jsiln ie j u ż y w an ą p rz ez  

p u b lic z n o ść m ia sta W ą b rz e źn a i p o w ia tu  

k o m u n ik a c ją p o m ięd z y W ą b rz e ź n e m  i 1  o ra ­

n ie m , b y ł to p o c ią g „ M U R O M  A N ^ " , k u rsu ­

ją c y  m n ie j w ię c e j o ty m  sa m y m  c z as ie c h y ­

b a o d z a is tn ie n ia te j tra sy k o le jo w ej. U ty ­

sk iw a n o d o tąd z e s tro n y p u b lic z n o śc i, ż e  

w ła śn ie te n p o c iąg z a w ie ra z a m a ło w a g o ­
n ó w , ż e b ra k  w n im  c z ęs to  d o s ta tec z n eg o  p o ­

m ie sz c z en ia , N a rze k a n io m ty m p o ło ż o n o  

k re s w  n a jfa ta ln ie jszy sp o só b : p rze z sk a so ­
w a n ie te g o n a jw y g o d n ie jsz e g o p o łą c z e n ia  

z T o ru n ie m , c ie sz ą c eg o  s ię n a js iln ie jsz ą fre k  

w e n cją .
I  N O W 'A C  JA  T A  S T W A R Z A  D L A  L U D ­

N O Ś C I —  N T E T Y L K O  M IA S T A  A L E  C A Ł E ­
G O P O W IA T U N IE B Y W A Ł E N IE D O G O D ­

N O Ś C I. P o z o s ta ją ty m  sa m y m w k ie ru n k u  
T o ru n ia 2 p o łą c z e n ia k o le jo w e p rz ed p o łu d ­

n io w e: p o c ią g ra n n y w y c h o d z ą c y z W ą ­

b rz e ź n a o g o d z in ie 6 ,0 0 ra n o —  p rz y c z y m  
k o le jk a p o w ia to w a w y je żd ż a z m ia sta ju ż  

o g o d z in ie 5 ,3 0 , o ra z p o c ią g p o łu d n io w y  w y ­

c h o d z ą c y z W ą b rz e ź n a o g o d z in ie 1 1 ,4 7 i 

p rz y b y w ają c y  d o T o ru n ia o k o ło g o d z . 1  > ,0 0 .

P o n ie w a ż p o c ią g d ru g i p rz y ch o d z i d o  

s to lic y W o je w ó d z tw a d o p ie ro w  c z a s ie , g d y  

n a o g ó ł w szy s tk ie u rz ę d a , in s ty tu c je f in an ­

so w e itd . z a m y k a ją sw e p o d w o je d la p u b li­

c z n o śc i, z k o n ie c z n o śc i w sz y sc y , k tó rz y z a ­

m ie rza ją z a ła tw ić sw o je sp ra w y w  ty c h u -  
rz ęd a c h i in s ty tu c ja ch , z a m ie sz k a li w  m ie ś ­

c ie W ą b rz e ź n ie  z m u sz e n i są p rz y g o to w a ć s ię  

2 ) o so b y f iz y c z n e o ra z sp a d k i w a k u ją c e  

p ro w a d zą c e k s ięg i h a n d lo w e (u p ro sz c z . lu b  

g o sp o d a rc z e) , z w y ją tk ie m  o só b i sp a d k ó w , 

k tó ry c h d o c h ó d p ły n ie w y łąc z n ie z g o sp o ­

d a rstw  ro ln y c h  o o b sz a rze p o n iż e j 1 5 h a u -  

ż y tk o w a n e g o g ru n tu , p o ło ż o n y c h w o d le g ­

ło śc i p o n a d 5 k m  o d g ra n icy m ia sta z lu d ­

n o śc ią -w y ż e j 1 0 0 .0 0 0 m ie sz k a ń c ó w .

II . w  ra z ie  o s iąg n ię c ia  w  ro k u 1 9 5 8  d o c h o  

d u  p rz e w y ż sza jąc e g o 1 .5 0 0 z ł o so b y f izy c z n e  

o ra z sp a d k i w a k u ją c e n ie p ro w a d zą c e k s ią g  

h a n d l. lu b g o sp o d a rc z y ch , z -w y ją tk ie m  o -  

só b i sp a d k ó w  w a k u ją c y c h , k tó ry c h d o c h ó d  

p ły n ie  w y łą c z n ie :

a )  z n ie ru c h o m o ści g ru n to w e j o  łą c z n y m  

o b sz a rz e  n ie p rz e k rac z a ją cy m  5 0  h a g ru n tó w ,  

h ) z d o m ó w  m ie sz k a ln y c h  o b e jm u ją cy c h  

łą c z n ie n ie , w ię c e j n iż 1 2 iz b ,

c ) z je d n e g o p rz ed s ię b io rs tw a h a n d lo w e  

g o b ą d ź je d n e g o p rz e d się b io rs tw a p rz e m y -  

s lo w -eg o z a lic z o n eg o w  ro k u 1 9 5 8 d o III, IV , 

V a lu b V b p rz e d się b io rs tw - h a n d lo w y c h  a lb o  

k a teg o rii V II lu b V III p rz e d s ię b io rstw - p rz e-  

m y slo w y c h .

C . O b licz e n ia d la w y m ia ru ró ż n ic w  p o ­

d a tk u d o c h o d o w y m  w e d łu g d z ia łu II u s t. 

o p a ń stw -o w y m  p o d a tk u  d o c h o d o w y m  o b o w ią  

z a n e są z ło ż y ć o w b y , k tó re :
d )  o trz y m a ły w ro k u 1 9 5 8 -w y n a g ro d z e ­

n ie o d ró ż n y c h  s łu ż b o d a w c ó w ,

e )  o trz y m a ły o d je d n e g o s lu ż b o d a w c y  

d w a lu b w ię ce j w y n a g ro d z e ń  p e rio d y c zn y c h ,  

b ą d ź te ż o b o k w y n a g ro d z e n ia p e rio d y c z n e ­

g o ró w n ie ż w y n a g ro d z e n ia je d n o ra z o w e , o  

ile łą c zn a su m a w y n a g ro d z e ń z a ro k k a len ­

d a rz o w y 1 9 5 8 p rz e k ra c z a 4 .8 0 0 z ło ty c h .

D . Z e z n an ia o o b ro c ie z a ro k 1 9 5 8 i o  

d o c h o d z ie n a ro k 1 9 5 9 n a le ż y sk ład a ć w  te r ­

m in ie d o d n ia 1 m a rca 1 9 5 9 ro k u .

O so b y p ra w -n e p o w in n y z ło ży ć z e z n a n ia  

o o b ro c ie z a ro k 1 9 5 8 o ra z o d o c h o d z ie n a  

ro k 1 9 5 9 w  te rm in ie d o  d n ia 1 m a rca 1 9 3 9 r .

O so b y o b o w ią z an e d o sk ła d an ia o b lic z e ­

n ia d la w y m iaru ró ż n ic y w  p o d a tk u  d o c h o ­

d o w y m  z D z . II w in n y z ło ż y ć p o w y ż sz e o b li­

c ze n ie w  te rm in ie d o  d n ia 1 5 k w ie tn ia 1 9 5 9  

ro k u .
E . R y g o ry —  P ła tn icy , k tó rz y w  p rz ep i­

sa n y m  te rm in ie n ie z ło ż ą z e zn a n ia , u k a ra n i  

b ę d ą k a rą g rz y w n ą d o 5 0 0 z ło ty c h .

K to z a m ie rz a u c h y le n ia o d u s taw o w e j  

p o w in n o śc i p o d a tk o w e j s ie b ie lu b o so b y  z a ­

s tęp o w a n e j w z e z n a n iu d o p o d a tk u lu b w  

z a łą c zn ik ac h  d o z ez n a n ia , a lb o  o św iad c z en iu ,

w d ro g ę , c o n a jm n ie j o g o d z in ie 4 ,5 0 , p a saż e ­

ro w ie z a ś z o k o licy n a w e t o  św ic ie , b y p rz e ­

b y ć k o le ją k ro tk i s to su n k o w o  d y s tan s , c a . 5 0  

k m .
O  ile to  d la lu d z i d o ro sły c h i z d ro w y c h  

s ta n o w i u c iąż liw  ą n ie d o g o d ., S P R A W  A G O ­

R Z E J W Y G L Ą D A  W  S T O S U N K U  D O  C H O ­
R Y C H  A  Z W Ł A S Z C Z A  D Z IE C I. Z d a rz a ją s ię  

c o d z ie n n ie w y p a d k i w y ja z d u d o le k a rza —  

sp e c ja lis ty d o T o ru n ia —  c h o c ia żb y n a p o d  

s taw ie p rz e k az a n ia c h o ry c h u b e zp ie cz o n y ch  

w U b e z p ie c z a ln i S p o łe c z n e j. A b stra h u ją c  

ju ż o d n ie d o g o d n o śc i ro z p o c z ęc ia p o d ró ż y o  

św ic ie , z a c h o d z i je szc z e d a lsz a tru d n o ść z  

p o d ró żą p o w ro tn ą . P ie rw sz y p o c iąg p o w ro t­

n y o p u szc z a T o ru ń ta k ry ch ło , ż e w y k lu c z o  

n e je s t, a ż e b y m o ż n a w  c z as ie o d ro z p o c z ę ­

c ia u rz ę d o w a n ia d a n e j in s ty tu c ji w z g l. u rz ę ­

d u a ż d o c z a su w y ja z d u p o c ią g u z a ła tw ić  

n a w et n ie b a rd z o  sk o m p lik o w an ą sp raw ę .

Z m u sz a to p a saż e ró w z o so b is tą sz k o d ą  

z w ła sz c z a d la d z ie c i i c h o ry c h —  w y trw a n ia  

w  p o d ró ż y c o n a jm n ie j 1 2 d o  1 5 g o d z ., c o c h y  

b a z u w a g i n a k ró tk ą tra sę p rz e b y te j lin ii 

k o le jo w e j u rą g a p o ję c io m  sp raw n e j k o m u n i­

k a c ji k o le jo w e j, k tó rą  s ię sz c z y c i P o lsk a A .

C z y rz e cz y w iśc ie n ie m a ż a d n e j m o ż ­

n o śc i u trz y m a n ia d la W 'ą b rze ź n a i p o w ia tu  

w ą b rz esk ie g o d o ty c h c z a so w e g o d o g o d n e g o  

p o łą c z e n ie z e s to lic ą W o je w ó d z tw a , k tó re  

d o tą d m o ż n a b y ło p o d trz y m a ć o il ro k u 1 8 7 2  

—  o tw a rc ia o d n o śn e j lin ii k o le jo w e j —  i 

p rz e z la t 1 9 N ie p o d leg łe j P o lsk i?
W in n e w e jrz eć  w  tę sp ra w ę w szy s tk ie  

m ia ro d a jn e in s ta n c je z U rz ę d e m  W o je w ó d z ­

k im  P o m o rsk im  o ra z D y rek c ją P . K . P . 

T o ru n iu n a c z e le a o b o w ią z k ie m m ie jsc o ­

w y c h w ła d z i o rg a n iz a c y j je st s ta n ą ć w  o -  

b ro n ie d o b ra o g ó łu i p rz e z ry c h ły  i e n e rg ic z  

n y  p ro te st z a p o b ie d z u p o ś le d z en iu ż y w o tn y m  

in te re so m  g o sp o d a rc z y m  m ia sta W ą b rz e źn a i 

p o w ia tu w ą b rz esk ie g o !

w y jaśn ien iu lu b in n y m p o d a n iu , a lb o te ż  

o d w o łan iu lu b w ja k im k o lw iek z g ło sz en iu ,  

z ło ż o n y m  w - z w iąz k u  z o d w o ła n iem  —  św ia ­

d o m ie p o d a je lu b p o tw ierd z a n ie p raw d z iw e  

o k o lic z n o śc i, a lb o św ia d o m ie z a ta ja c o k o l­

w ie k , g d y d z ia ła n ie ta k ie lu b .z a n ie c h an ie  

m o ż e s ię p rz y c z y n ić d o u d a rem n ie n ia w y m ia  

ru b ą d ź d o u sz cz u p le n ia n a leż n e g o p o d atk u  

p o d le g a  —  w  m y śl a rt. 1 7 6 o rd y n ac ji p o d a t­
k o w e j —  k a rz e g rz y w n y w w y so k o śc i o d  

je d n o d o d w u d z ie sto k ro tn e j k w o ty u sz cz u  

p lo n c g o lu b n a raż o n e g o n a u szc z u p le n ie p o ­

d a tk u , k a rze a iresz tu d o sz eśc iu m ie się cy  

a lb o ty m  o b u k a ro m  łą c zn ie .

F . P rz ed p ła ty .

N ie z a le ż n ie o d z ło ż e n ia z e z n a n ia , o so b y  

o b o w ią z a n e d o sk ład a n ia z e z n a ń o  d o c h o d z ie  

p o w in n y b e z w e zw a n ia z e s tro n y  w ła d z y w y  

m iaro w e j o b lic z y ć i w p łac ić d o  k a sy U rz ęd u  

S k a rb o w e g o lu b z a p o śre d n ic tw e m  P . K . O . 

w te rm iu a c h p rz e p isa n y c h d o sk ła d a n ia z e ­

z n a ń —  p o lo w -ę p o d a tk u p rz y p a d a ją c e g o o d  

w y k a z an e g o w  z e zn a n iu  d o c h o d u .

O so b y , k tó re w te rm in ie , w y z n a cz o n y m  

d o sk ła d an ia z ez n a ń o d o c h o d z ie z ez n an ia  

n ie z ło żą , o b o w iąz a n e są w  p o d a n y c h w -y że j 

te rm in a c h u iśc ić p o ło w ę p o d a tk u w y m ie rz o ­

n e g o z a ro k p o d a tk o w y 1 9 5 8 .

O so b y n ie o b o w ią z a n e d o z ło ż en ia z e z ­

n a ń o d o c h o d z ie , a k tó re m im o to z ez n an ia  

z ło żą , n ie są  o b o w ią z an e  d o  u iszc z en ia p rz e d ­

p ła ty .

O so b y o b o w iąz a n e d o sk ła d a n ia o b lic z e ­

n ia d la w y m iaru  ró ż n ic y w  p o d a tk u d o c h o d o  

w -y m  w e d łu g d z ia łu  II u s taw y  n ie z a le ż n ie o d  

z ło ż e n ia z e z n a n ia p o w in n y o b lic z y ć i w -p la-  

c ić d o k a sy U rz ę d u S k a rb o w e g o lu b z a p o ­

ś red n ic tw e m  F . iK . O . w  te rm in ie u s ta n o w ić  

n y m  d o sk ła d a n ia o b lic z e ń , p o d a tk u ja k i 

p rz y p a d a d o z a p ła ty w e d łu g z ło ż o n e g o o b li­

c z e n ia .

6 Z S R E B R N E G O  E K R A N U . C z a r B ia ­

ły c h  N o c y —  U ro k  m in io n e j e ry  s to lic y  P ó ł­

n o c y z a g ad k o w e g o P e te rsb u rg a p rz e d s ta w i  

n a jn o w sz y f ilm  s ło ń ca p t.

P R Z E D Z IW N E K Ł A M S T W O  N IN Y

P  E  T  R  O  W  N  Y

W  ro lac h g łó w n y c h M U R A N D A  i F E R ­

N A N D O  G R A V E T .

N a s re b rn y m  e k ra n ie z a b ły śn ie d z iś i 

ju tro  w e w to rek o g o d z in ie 2 0 ,5 0 .

Mleatkańcy pow. wąbnetklego 

p o p ie ra ją sw o ją g a z e tę  

a je s t n ią — — —  

„GŁOS POMORZA"
P re n u m era ta  m ies ięc z n a  

w y n o si tylko 80 gr

Z POWIATU
M Y Ś L IW IE C .

—  Z a g ad k o w a śm ie rć . W  n ied z ie lę ran o  

m ie sz k a n ie c M y śliw c a B e rn ard  K a szu b sk i u -  

d a ł s ię d o la su W a ły ck ic g o , rz e k o m o b y z e ­

b ra ć tro c h ę su ch e g o d rze w a.

P o n ie w a ż d o p ó ź n e g o p o p o łu d n ia n ie  

w ró cił d o d o m u , ż o n a u d a ła s ię d o la su n a  

jM > sz u k iw a n ie m ę ż a i z n a la z ła g o w z a ro ś­

la c h m a rtw e g o  o b o k d rze w a, k tó re p ró b o w a ł  

śc iąć .

Z w ło k i n ie n o sz ą ż a d n y c h w id o c zn y c h  ś la  

d ó w  g w a łto w n e j śm ierc i. P o lic ja P a ń s tw o ­

w a z a w iad o m io n a n a d w ie cz o rem  o w y p a d ­

k u w szc z ęła n a ty c h m ia sto w e d o ch o d ze n ia  i 

z a rz ą d z iła p rz ew ie z ie n ie z w ło k d o W ą b rz eź ­

n a , g d z ie se k c ja u s ta li p o w ó d śm ierc i.

L IP N IC A .

—  K o le n d a i O p ła te k K o ła G o sp o d y ń  

W ie jsk ic h , O n e g d a j tu te jsz e K o ło G o sp o d y ń  

W ie jsk ic h  o b c h o d z iło u ro c z y śc ie w sp ó ln ą k o -  

le n d ę i o p ła te k .

P ra ce g o sp o d y ń d d a lsz e ic h p o c z y n a n ia  

p o b ło g o sła w ił m ie jsc o w y p ro b o szc z K s. Ja -  

rz ęb sk i, p o c z y m o b e cn y n a u ro c z y s to śc i  

p re z es P o w ia to w y  T . R . P . p . P łó c ien ia k ro z ­

p o c z ą ł d z ie len ie s ię o p ła tk ie m . S k ła d an o so ­

b ie w z a je m n ie ż y c z e n ia p o m y śln o śc i. N a stę p  

n i w sz y sc y o b e c n i z a s ied li d o  k a w y , b y sp o ­

ż y ć sm a cz n e p ą c z k i i c ia s tk a p rz y g o to w a n e  

p rz ez sk rz ę tn e g o sp o d y n ie z p rz e w o d n ic z ą­

c ą p . P łó c ie n ia k o w ą n a c z e le .

P o d c z a s k a w y p ię k n ą d e k la m ac ję w y g ło  

s iła p . F e lic ja W ila m o w sk a p o d ty tu łe m : 

„ D o m  i R o d z in a " o ra z p rz e m aw ia li w  se rd e ­

c z n y ch s ło w ac h k s . P ro b o sz c z Ja rz ę b sk i, p . 

p re ze s P łó c ie n iak  o ra z p . S trz y ż ew ic z .

W n ie sio n o sz e reg to a s tó w n a c z e ść tro -  

sk liw e j o p ie k u n k i K o ła p . P łó c ie n ia k o w e j  

o ra z z e sp o łu c z ło n k iń .

D u ż ą w e so ło ść w y w o ła ły p p . K . G . W ., 

k tó re w y stę p o w a ły w  n a s tro jo w ej in sc en iz a ­

c ji śp ie w n e j.

C z a s m ile u p ły n ą ł p rz y p ię k n y c h p o ls ­

k ic h k o le .n (la ch , o d śp ie w an y c h u m ie ję tn ie  

p o d k ie ro w n ic tw e m  p . F e lic ji W ila m o w sk ie j 

p rz e z p p . W . S trzy ż ew icz ó w n ę , P . K ra jew sk ą ,  

F r. P u s te ln ik ó w n ę , R . K a sz y ń sk ą i M . K ra ­

je w sk ą . T o a s te m  n a p o m y śln o ść o rg a n iz a c ji  

z a k o ń c zy ła s ię k a w rk a d p o śp ie w n e w sp ó l­

n y m  „ W sz y s tk ie n a sz e d z ie n n e sp raw y " ro z ­

w ią za n o u ro c z y to ść , k tó ra w szy s tk im  u c z es t­

n ik o m  d łu g o w  m iłe j p a m ięc i p o z o s tan ie .

• K u rs p rz o d o w n ik ó w  le k k ie j - a tle ty k i.

W  c z a sie  o d  6 d o  2 5 m a rc a 1 9 5 9 ro k u  o d ­

b ę d z ie s ię w  O k rę g o w y m  O śro d k u  W F w 1 o -
ru n iu 5 -ty g o d n io w y k u rs p rz o d o w n ik ó w  le k ­

k ie j a tle ty k i d la c z ło n k ó w  o rg an iz ac y j W l*  *  *  *  *  i *  *  1  *  *  *  *  *.

i P W  w  w ie k u  o d 1 9 d o 5 0 la l, a b so lw e n tó w  

P \V  w z g lęd n ie R e z erw is tó w .

B liż sz y c h in fo rm ac y j u d z ie la P o w . K o m . 

W F  i P W  w  W ą b rz eź n ie te l, 4 1 , k tó ra p rz y j­
m u je ró w n ież z g ło sz en ia k a n d y d a tó w  w  te r ­

m in ie d o  d n ia 2 5 lu te g o 1 9 5 9 ro k u .

9 K O N IU N K T U R A  N A  IM P R E Z Y  I Z A ­

B A W Y  S IĘ  P O P R A W IA . H o ż e m u z y T e rp s i­

c h o re i M e lp o m e n e —  T ań c a i śp ie w u  —  ła ­

sk aw e ja k o ś b y ły o s ta tn im im p re z o m u rz ą  

d z o n y m  w n aszy m  m ie śc ie . I ta k so b o tn ia  

z a b aw a w  g ro n ie P rz y jac ió ł H a rce rs tw a c ie ­

sz y ła § ię w ie lk im  su k c e se m . L icz n e d o b o ro ­

w e to w a rzy s tw o , w sp an ia le  u b io ry  p a ń , is tn ie  

k a rn a w a ło w y h u m o r c e c h o w a ły tę im p re zę  

i p o s taw iły ją  w  p ie rw szy  sz e re g  z a b a w  te g o  

ro cz n e g o k a rn a w a łu .
P o w o d z en ie n a c a łe j lin ii m ia ł ró w n ie ż  

o b c h ó d ju b ileu sz o w y T o w arz y stw a śp ie w u  

„ L u tn i‘ ‘, k tó ry o d b y t s ię w  n ie d z ie lę n a sa li 

H o te lu „ D w ó r W ą b rz e sk i" w y p e łn io n e j p o  

b rz e g i m iło śn ik am i śp iew u .

S p ra w o zd a n ie  sz cz e g ó ło w e z te j im p o n u ­

ją c e j im p re z y p o d a m y w p rz y sz ły m  n u m e ­

rz e g a z e ty ,

„ N A O S T A T K I'4 c z ek a ją n a s je szc z e  

d w ie d o b rz e s ię z a p o w ia d a ją c e im p re z y k a r  

n a w a ło w e : T ra d y c y jn y „ śle d ź" T o w arz y stw a  

P o lsk ie g o C z e rw o n eg o K rz y ż a w  H o te lu p o d  

O R Ł E M , w  „ tłu s ty 4 4 w to rek , o ra z „ Z a k o ń c ze ­

n ie k a rn a w a łu 4 4 w  ty m  sa m y m  d n iu w  lo k a ­

lu  „ D w ó r W ą b rz esk i'* p o łą c z o n e z ro z m a ity ­

m i n ie sp o d z ia n k am i p rz y k o n c e rc ie —  d a n  

c in g u d o b o ro w e j o rk ie stry .

•  O k ra d z io n a p rz e z c y g a n k ę . N ie d o sy ć  

m o ż n a o s trze c ła tw o w iern y c h p rz ed  o sz u k a ń  

c zy m i m a n ip u lac ja m i c y g an e k —  w ró ż e k .

Z a w sz e je szc z e z n a jd ą s ię ta c y , k tó rz y  

p o m im o  o s trz e ż e ń d a rzą je z a u fa n ie m ,

I ta k w * u b ie g ły m  ty g o d n iu p rz y sz ła d o  

p e w n e j p a n i w  n a szy m  m ie śc ie c y g a n k a , b y  

je j „ p o w ró ż y ć ".
W ła śc ic ie lk a m ie sz k a n ia p o z o s taw iła w  

p e w n y m  m o m e n c ie c y g a n k ę sa m ą w  k u c h n i, 

i d o sy ć p ó ź n o p o o d d a le n iu s ię c y g a n k i 

s tw ierd z iła , ż e z sz a fy k u c h e n n e j z n ik ło 5 0 0  

z ło ty c h , k tó re n ie d aw n o o d e b ra ła z P K O ., 

a b y w y p o ż y cz y ć je z n a jo m e j ro d z in ie . P o  

lic  ja n ie m o g ła je j p o m ó c w  o d sz u k a n iu z ło  

d z ie jk i.
S z u k a j w ia tru  w  p o lu ...,.

K O M U N IK A T U R Z Ę D U  S K A R B O W T E G O . 

w  sp ra w ie sk ła d an ia z ez n a ń d la w y m ia ru  

p o d a tk u p rz em . o d o b ro tu z a ro k p o d . 1 9 5 8  

i p o d a tk u d o c h o d o w e g o  n a ro k  p o d . 1 9 3 9

A . D o  sk ła d an ia z e zn a ń  o o b ro c ie z a ro k  

1 9 5 9 o b o w ią za n i są :
1 ) O so b y p ra w n e o ra z in n i p ła tn ic y , 

k tó rz y p ro w a d zą k s ię g i h a n d l. lu b u p ro szc z . 

c o d o k a ż d e g o p rz e d s ię b io rs tw a b e z w z g lę  

d u n a k a te g o rię św iad e c tw a p rz em .

2 ) O so b y n ie p ro w a d zą c e k s ią g h a n d lo ­

w y c h , ty lk o o o d o p rz e d się b io rs tw  z a licz o ­

n y c h  w  ra k u 1 9 5 8 d o  k a te g o rii I lu b  II p rz e d  

s ię b io rs tw  h a n d lo w y c h o ra z d o k a te g o rii I , 

II , III, IV , V  lu b V I p rz e d s ięb io rs tw  p rz e m .

5 ) W szy s tk ie o so b y w y k o n y w u ją c e sa ­

m o d z ie ln e w o ln e z a ję c ia z a w o d o w e .

4) O so b y w y k o n y w u jąc e z a ję c ia p rz e m . 

z a licz an e w  ro k u 1 9 5 8 d o k a te g o rii I lu b II  

z a ję ć p rz e m y sło w y c h .
B . D o  sk ła d an ia z e z n a ń o d o c h o d z ie n a  

ro k 1 9 5 9 (D z ia ł I u s ta w y ) o b o w ią za n i e ą :

I . b e z w z g lę d u n a w y so k o ść o s ią g n ię te g o  

d o c h o d u lu b p o n ie s io n y c h s tra t:

i) o so b y p ra w n e ;

K O W A L E W O .

—  P o g rz e b śp . W o jcie c h a K lim k a .

W  u b ie g łą ś ro d ę o d b y ł s ię p o g rz e b z a ­

s łu ż o n e g o o b y w a te la - se n io ra z iem ia ń s tw a  

G m in y W ie jsk ie j K o w a le w o śp . W o jc ie c h a  

K lim k a , o jc a p o s ła n a S e jm  p . W ła d y sła w a  

K lim k a z P ły w a c z e w a .

P o g rz eb te n b y ł ż y w ą m a n ife s tac ją , d o ­

w o d e m  p o w a ż a n ia ja k im  c ie szy ł s ię te n z a ­

s łu żo n y d la sp ra w y  sp o le c z n o -n a ro d o w e j ro l­

n ik .

U d z ia ł w  p o g rz eb ie b ra ły n ie p rz e lic z o ­

n e tłu m y p o m im o n ie k o rz y s tn e j p o g o d y .

F o  m sz y św ’ , w  k o śc ie le p a ra fia ln y m  k o u  

d u k t ż a ło b n y n a c m en ta rz p ro w a d z ił k s . 

p ro b o szc z Ja rzę b sk i z L ip n ic y w  o to c z en iu 6  

k a p ła n ó w . T ru m n ę d o g ro b u n ie ś li c z ło n k o ­

w ie S tra ży P o ż a rn e j z P ły w a c ze w a. P o p rz e ­

d z a ły ją lic z n e d e le g a c je S tra ż y P o ż a rn y c h  

w  o b ręb ie G m in y , z e sz ta n d a ra m i ja k o te ż  

d e le g a c je K ó łe k R o ln ic zy c h z K o w a le w a i 

o k o licy .

Z a tru m n ą p o s tęp o w a li z a ro d z in ą z m ar ­

łe g o Z a rz ą d P o w ia to w y T . R , P . w k o m p le ­

c ie z p rez e se m  p . P ło c ie n iak ie m  n a c z e le o -  

ra z c z ło n k o w ie Z a rzą d u G m in y w iejsk ie j  

K o w a le w o , z W ó jte m  g m in y  p . E w e rto w sk im  

z F lu sk o w ę s. R z e sze p rz y ja c ió ł i z n a jo m y ch ,  

k tó rzy o d d a li z m a rłe m u o s ta tn ią p rz y słu g ę  

d a ły ż y w e św iad e c tw o , ż e p ra c a d la  

d o b ra o g ó łu n ie id z ie w z a p o m n ien ie le c z  

z a p ew n ia w d z ięc z n ą p a m ię ć i u z n an ie u sp o ­

łe c ze ń s tw a.
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W d n iu 1 6 b iu . c d b y ło  s ię w  lo k a lu  

P o lsk ie g o  M o n o p o lu L o te ry jn e g o  o s ta t ­
n ie p o s ie d z e n ie  c z ło n k ó w  Ju ry w  c e lu  

ro z s trz y g n ię c ia k o n k u rsu n a o d p o ­
w ie d ź  n a  p y ta n ie : „ C o  to  je s t m ilio n "?  
O b e c n i b y li w szy sc y  c z ło n k o w ie Ju ry  
w  sk ła d z ie n a s tę p u ją c y m : p p . T a d eu sz  
D o łę g a -.M o sto w ic z , p ro f . H e n ry k I r ie -  

d ric h , re d . W ito ld G ic łż y ń sk i, p ro f .  

T a d eu sz S ie rzp u to w sk i i d e le g a t D y ­
re k c ji P o lsk ieg o M o n o p o lu L o te ry jn e ­

g o p . M a ria n  S z a jo w sk i, z a s tęp c a D y ­

re k to ra  P . M . L .
R o z p a trz y w sz y  w szy s tk ie o d p o w ie ­

d z i, z a k w a lifik o w a n e n a p o p rz e d n ich  

p o s ie d ze n iac h d o szc z eg ó ło w e g o ro z ­

w a że n ia , S ą d K o n k u rso w y < ’ 
je d n o m y ś ln ie d o  w n io sk u , ż e ż a d n a z  
n a d es ła n y c h o d p o w ie d z i n ie p o s ia d a  

w a lo ró w , k tó re b y  ją  k w a lif ik o w ały  d o  
p ie rw sz e j  n a g ro d y . W o b e c te g o  p o s ta ­

n o w io n o  n a g ro d ę p ie rw sz ą —  1 0 0 0 z ł, 

p o d z ie lić n a d z ie się ć n a g ró d  d o d a tk o -j  
w y c ti p o 1 0 0 z ło ty ch  k a ż d a . W  te n l

(S łu p e c k a 1 1 m . 2 0 ) w sz y scy  z a m ie sz ­

k a li w  W  a rsza w ie .
P o z o s ta łe  n a g ro d y , p o  1 0 0 z ł k a ż d a ,  

o trz y m u ją p p .: Z o fia G o łę b io w sk a —  
(W arsza w a , Ż e la z n a 2 9 , m . 2 ); D r .M a k s  . ,
C h e jfe c (W iln o , Z a k rę to w a 2 3 ); P io tr k m . Z u ż y c ie p a liw a o k o ło 1 0 h to w  n a 1 0 >  

Jó z e f G o ła sz e w sk i (G o ły n in ) , H e n ry k  

Z b ie rzc h o w sk i (L w ó w , P ia sk o w a 1 7 );
F  ra n c isz k a S m o le ń sk a (T o ru ń , B y d g o ­

sk a 4 4 -4 6 ); L ila W ro ń sk a (K a to w ic e . 
W o jc ie c h o w sk ie g o 5 2 ); E w a G o łk o w s-  

k a  (W iln o , L u b e lsk a  5 ); in ż . K a ro l W a ­
la c h (S ta lo w a W o la , o s ied le u rz ęd n .) ;  
A d a m  M ilc z y ń sk i (G ro d z isk W lk p .,  
B u k o w sk a 6 ), F lo ren ty n a F ilip o w ic z O . P . P , b ę d z ie w y p o ż y c z a ł n a b y w c o m  p ry -  

T W a rsz a w a, G lo g ie ra 2 m . 5 2 ); Je rzy { w a tn y m  o d p o w ie d n ie s iln ik i, o ra z p rz e w id u -  

d o sz ed l. P a n ase w icz (W iln o , A n to k o lsk a 1 0 5 ); jc ro z ło ż e n ie sp ła t n a  o k re s p ó łto ra ro k u .

A m e lia C h iro w sk a (L w ó w , M ic k ie w i-j C e n y p ła to w c ó w  R W D -1 6 i ..L O P P ik ”  

c z a 2 6 ), K a z im ie rz G rc sic k i (Z ak o p a - g o tó w k ę i p rz y ro z ło ż e n iu n a ra ty , p rz y ró ż -1

n e -K u ź n ice , S z k o ła  G o sp o d a rc z a ) , E w a n y C h z a d a tk ac h są n a s tęp u ją c e :

M id o w icz (Ł a ń c u t, n o ta r ia t) ; Ja n  H e j-;  
n ik o w sk i (A n in k . W a rsz a w y . S e jm ik o -!n iK o w S K i k . iv a rsz u w  y , ,

! w a  3 ); W a n d a K a lin u szk in o w a (Ł ó d ź , _ _ _ _ _ _
.. j_ r- _ _ _ _  _  * Ż w irk i 2 6 ), Ja n  W a sie w ic z (C z o rtk ó w , ! z .to ty c h 4 0 5 c e n a łą c z n a z ł 1 2 ,2 7 0 ;

sp o só b o g ó ln a ilo ść n a g ró d w z ro sła z M ic k iew ic za 5 8 ); K a ro l B e n d a (O rło -  

p ię tn a s iu  n a  d w a d z ie śc ia  c z te ry , p rz y _ _  „

c z y m  k w o ta  p rz ez n a cz o n a  n a  n a g ro d y (B rz eść n . B ., S ie n k iew ic za 4 ), Ja n in a  
w  w y so k o śc i 3 1 0 0 z ł, n ie u le g ła z ra ia - ’ ’ 1 /T T r M 1 e ‘

n ie . —

Ś l. Z a o lz .); S ta n is ła w G lo g ie r

K a g ro d ę d ru g ą z d ż 0 0 . p rz y zn a n o  
o d p o w ied z i, o p a trz o n e j g o d łe m  „ P a n  

I a d e u sz“ .
N a g ro d ę trz ec ią , z ł 3 0 0 p rzy z n an o  

o d p o w ied z i, o p a trzo n e j g o d łe m  „ S o k o ­

le  O k o “ .
N a g ro d ę c z w a rtą , z ł 2 0 0 p rz y z n a ­

n o o d p o w ie d z i o p a trz o n e j g o d łe m  

„ L at^ v o  sp ra w d z ić 0 .
N a g ro d y o d p ią te j d o p ię tn a ste j, 

o ra z  d o d a tk o w e  o d  sz e sn a s te j d o  d w u ­
d z ie ste j, p o z ł 1 0 0 k a ż d a , p rz y zn a n o  
o d p o w ie d z io m o p a trz o n y m g o d ła m i: 

„ C z te rd z ieśc i trz y -c z te rd z ie śc i c z te ry " ,  

„ F a k ir" , „ N a p o le o n " , „ L w ó w " , „ K u -  

d ry ś" , „ I ja  b y m  c h c ia ła  te ż " , „ E w a I"  
„ E w a II" , „ O p ty m ista " , „ F lo ren c e " , 

„ H a ln y " „ Y C H ." „ D . S . 5 1 1 9 4 " , „ P ię -  
ta sz ek " , „ K o tw icz " , „ K o tw ic a "; „ Ja ­

s trz ę b ie c" . „ U p a rty p e c h o w ie c " , „ S o ­

n a ta K się ż y c o w a" , „  Jo tz e tio t" , „ D z ie ­

w c zy n k a " .
P o  o iw a rc L u  k o p e rt, z a w ie ra ją cy c h  

n a zw isk a , o k a z a ło  s ię , ż e  d ru g ą  n a g ro ­
d ę  (5 0 0 z ł) z d o fb y ł p . T a d eu sz  C z e rn ia ­
w sk i (K o sz y k o w a  1 5 , m . 1 1 ), trz ec ią  —  

p . K a z im ie ra  P isa re k  (E m ilii P la te r 2 5 .IV  Cl IV1  CL A LCXXJ.V'AV  A 1ŁŁIV1 ~

m . 4 1 ), c z w a rtą —  p . M a ria O d e rfe ld 1 ło śc i.

Ż . Ję d rze fk o w sk a (W o łk o w y sk , S o ­

b ie sk ie g o  1 ), Z o s ia K o rd a ló w n a (B rz ó z -  

d o w c e , w o j. Iw o 5 v sk ie ) .

W y m ie n io n e p o w y ż e j o so b y  o trzy ­
m a ją  p rz y z n a n e  im  n a g ro d y  z a  p o śrec jr  

n ic tw ’e m  p o c z ty .

O d p o w ied ź la u re a ta —  d ru g ie j n a ­

g ro d y , p . T . C z e rn ia w sk ie g o , b rz m i:

N ic m o ż n a m a  fe ria l  n ie w y m ie rz y ć  

m ilio n a —  M ilio n m a ty le tre śc i, ile  

p ra c  w y k o n a  —  I w a rto śc i n ie  w ię ce j, 

n iź li je j z a w ie ra —  D u c h  m ilio n e ra .

T rz ec ią n a g ro d ę p rz y z n an o  p . K a ­

z im ierz e  P isa re k  z a  o d p o w ie d ź :

M ilio n  ż o łn ie rza  w  p o lu  —  to  a rm ia  

o g ro m n a , Z w Ty c ięsk a , g d y  n ią  w o la  k ie ­

ru je n ie z ło m n a; M ilio n z ło ty c h —  to  
ta k ż e a rm ia : p o k o jo w a . Z w y c ię sk a , 

g d y  n ią  tę g a  p o k ie ru je  g ło w  a .
C z w a rtą n a g ro d ę o trz y m a ła p . M a ­

r ia  O d e rfe ld  z a  o d p o w ie d ź :

M ilio n  c e g ie ł —  w ie lk i d o m . M ilio n  

lite r —  g ru b y to m . M ilio n k ro p li —  

p e łn a k a d ź , T o je s t m ilio n —  w a rto  

g ra ć .
P o z o s ta łe n a g ro d z o n e o d p o w ie d z i  

b ę d ą o g ło szo n e w  n ie d a lek ie j p rz y sz -
[W

KotUński

p o sz u k u je p ra c y . Z g ło sz e ­

n ia p ro sz ę sk ie ro w a ć  
K onin  K o śc iu sz k i 2 2  C. K .

Czeladnik
m ły n a rsk i z  d łu ż sz ą p ra k ty ­
k ą m o ż e s ię  z a ra z z g ło s ić .

M łyn Parowy Ryńsk

Poszukuję
rę cz n ia k a  z 3  —  4  w ła sn y m i  
p o sy łk a m i.
Naftyński Ja ra n to w ic e

Pasterz
d o  b y d ła  z  2 -3 z a c ię ż n ik a m i 
p o trz e b n y .

Nagórski —  Ryńsk

Sprzedam
p z p o w o d u c h o ro b y skład
( i towarów krótkich. K o -

D n ia 1 9 b m o g o d z . 0 .4 5 z a k o ń c z y ł w  B o g u sw ó j ż y w o t  
p ra c o w ity p o d łu g ic h i c ię żk ic h c ie rp ie n ia c h , o p a trz o n y k ilk a ­
k ro tn ie  S a k ra m e n ta m i św . m ó j d ro g i i k o c h a n y  m ą ż , n a sz , o jc ie c , 

te ść i d z ia d e k
ś. p.

WACŁAW JANKOWSKI
właśc. m łyna i b. właśc. m leczarni, w  65 roku życia  

o c z y m  z a w ia d a m ia w  c ię ż k im  sm u tk u p o g rą ż o n a

Rodzina
N ie ż y w lę ć .ro w . B ro d n ic a ,  B y d g o sz c z , W ie lu ń . T o ru ń , B u c z e k , 1 9 II 3 9

P o g rz e b o d b ę d z ie s ię w  c z w a rte k , 2 3 b m . o g o d z . 9 .3 0  
z d o m u ż a ło b y w  N ie ż y w ięc iu .

(O sobnych tawiadom ień nie wysyła się)

Orda 2 marca b.r, o godz. 9-lei, w maRtku Sawło- 
wke p, Radzyń Chełmiński, powiat Grudziądz, stacja kol. 
Dębiniec, o d b ę d z ie » ię sprzedał licytacyjna n a s tę o u ją -  
c y c h p rz e d m io tó w : 2 powozy kryte, 1 półkryty. 1 kołó- 
wka, siewnlk trzymetrowy, kuitywatory. opłelacz trzyme­
trowy, wialnia, śrutownik, 2 wagi dziesiętne, parnik do 
kartofli, konwie i chłodnia do mleka, wozy robocze, siodło 
szory. drzewo twarde, użytkowe, opryskiwacz i różne na­
rzędzi rolnicze.
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S p rz e d a m
ta n io ra d io a p a ra t 4  la m p o ­
w y P rz em y  s ło w a  8  Ip tr

S p rz e d a m
d u ż y w ó z lu b  z a m ie n ię  n a  
m n ie jszy .
M uriiW -kl d a w n ie j Po ­
g o rz e lsk i K sią żk i p o w . 
W ą b rz e źn o

K ino  

dźwiękowe

„Słońce 44

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 5 .5 0 0 i 1 2 ra tac h  

z ło ty c h 2 1 5 c e n a łą c z n a z ło ty c h 7 ,5 8 0 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 5 .5 0 0 i 6 ra ta c h  

ż ó łty c h 5 7 S c e n a łą c z n a z ło ty c h 7 .7 6 8 .

Z g o d n ie z o b o w iąz u ją cy m i u s ta w a m i, n a  

b y w c y p ry w a tn e m u p rz y s łu g u je p ra w o d o  

w z ro tu c z ę śc i p o d a tk u d o c h o d o w e g o , w y ­

n o sz ą ce g o 2 0 p ro c e n t c e n y p la to w c a . P o u -  

w z g lę d n ie n iu te g o z w ro tu i d o lic z e n iu d ro ­

b n y c h o p ła t m a n ip u la c y jn y c h k o sz t n a b y c ia  

sa m o lo tu R W D -1 6 w y n o sić b ę d z ie 9 5 0 0 z ł 

a sa m o lo tu „ L O P P -ik —  6 .2 0 0 z ło ty c h .

E w o lu c ją R W D -1 6 je s t sa m o lo t R W D -2 1 , 

k tó ry ró ż n i s ię o d p o p rz e d n ieg o s iln ik ie m  

s ta - i  m o c n ie jsz y m  o  2 0 K M , S a m o lo t te n je s t ró w  

S il I n ie ż d o  n a b y c ia w  Z a rz ą d z ie G łó w n y m  L O F P

Okólnik
Z a rzą d G łó w n y L O P P  p o d a je d o w ia d o ­

m o śc i, ż e w  m a ju 1 9 5 9 ro k u u k o ń c z o n a  z o s ta ł  

n ie p ie rw sz a se ria sa m o lo tó w R \\D -1 6 i L . ! 

O IT -ik .
S a m o lo ty te są p rz e z n a c zo n e w p ie rw -  

sz y m  rz ę d z ie d la n a b y w c ó w  p ry w a tn y c h .

R W D -ló je s t sa m o lo te m  d w u m ie jsc o w y m . 

z s ied z e n ia m i o b o k s ieb ie . K ry ty , z a o p a trz o  

n y w  s iln ik 6 2 k o n n y . S k rz y d ło  z k la p k a m i, 

c o p o z w a la n a k ró tk i s ta rt i lą d o w a n ie . S z y b  

k o ść p rz e lo to w a 1 6 0  k m  n a  g o d z in ę . Z a się g  7 0 0  

n a  
o k o ło 7 litró w  n a 1 0 0 k ilo m e tró w .

C e le m  n a jw ięk sz eg o u ła tw ie n ia n a b y c ia  

p o w y ż sz y c h sa m o lo tó w . Z a rz ąd G łó w n y L . i

C e n a z a g o tó w k ę  z ło ty c h  li .8 0 0 . 

N a sp ła ta c h ra ta ln y c h .

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 4 .8 0 0 i 1 8 ra i

k ilo m e tró w .

S a m o lo t je d 'H o m ie jsc o w y „ L O P P -ik  ‘ 

n o w ią c y e w o lu c ję m o to sz y b o w c a „ B ą k  
n ik 5 0 -k o n n y . S z y b k o ść p rz e lo to w a 1 5 0 k m  z a g o tó w k ę lu b n a ra ty , le c z n a b y w c a m u -  

g o d z in ę Z a s ię g 6 0 0 k m . Z u ż y c ie p a liw a s i z a k u p ić sa m o lo t w ra z z s iln ik ie m .

C e n a te g o  sa m o lo tu w ra z z s iln ik ie m  z a  

g o tó w k ę —  2 0 .5 0 0 z ło ty c h .

P rz y ro z ło ż e n iu n a ra ty  o  0 ,5 p ro c en t d ro  

ż e j w  s tó su n k u m ie s ię c z n y m .

P o o b lic z e n iu z w ra ca n e j c z ę śc i p o d a tk u  

z a d o c h o d o w e g o k o sz t n a b y c ia w y n ie sie 1 6 .4 0 0  

■z ło ty c h .

Z a rz ą d G łó w n y L O P P p o d k re śla , ż e b e z  

■ p ła tn y p rz y d z ia ł s iln ik a o d n o s i s ię d la n a ­

b y w c ó w  z a k u p u ją c y c h  sa m o lo t n a sw ó j w y -  

łą c z n y , p ry w a tn y u ż y te k . Z rz e sz e n ia i in s ty -  
. I tu c je p ra g n ą c e u fu n d o w a ć ta k i sa m o lo t d la  

* ! A e ro k lu b ó w  w in n y z a p ła c ić c e n ę w ra z z s il­

n ik ie m , p rz y c z y m  o d p a d a m o ż n o ść u z y sk a -  

z w ro tu p o d a tk u .

C e n y s iln ik ó w  w y n o sz ą :

D la R W D -1 6 z ło ty c h 6 .0 0 0 ;

D la R W D -2 1 z ło ty c h 8 .0 0 0 ;

D la L O P P -ik z ło ty c h 5 .0 0 0 .

P a m ię tać n a le ż y je d n a k , ż e sa m o lo ty te  

p rz e zn a c zo n e są d la n a b y w c ó w  p ry w a tn y c h  

i u fu n d o w a n ie ic h  p rz e z z rz e sz e n ia i in s ty tu  

c je n a le ży trak to w a ć ja k o z d a rze n ia w y ją t­

k o w e .

O g ra n ic zo n a ilo ść s iln ik ó w ' i sp e c ja ln o  

w a ru n k i sp rze d a ży o ra z , k o n ie c z n o ść z a m a ­

w ia n ia se r ia m i, c o  p o w o d u je o b n iż en ie  c e n y , 

są p o w o d e m , ż e c a ła a k c ja m u si b y ć sk o n ­

c e n tro w a n a w K o m ite c ie Ż w irk i i W ig u ry  

p rz y Z a rzą d z ie G łó w n y m  L O F P O k rę g i b ę ­

d ą je d y n ie u d z ie la ć in fo rm a c y j o g ó ln y c h , 

o d sy ła ją c z a in te re so w an y c h  p o b liż sz e d a n e  

d o c e n tra li.

n iu

p o

p o

p o

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 4 .8 0 0 i 1 2  

p o z ło ty c h 6 0 5 , c e n a łą c z n a z ł 1 2 ,0 5 6 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 4 .8 0 0 i 6 ra ta c h p o

1 .1 8 7 c e n a łą c z n a z ło ty c h 1 1 ,9 0 0 :

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 6 ,8 0 0 i 1 8 ra ta c h  

z fo tv e h 2 9 6 c e n a łą c z n a z ło ty c h 1 2 ,1 2 8 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 6 ,8 0 0 i 1 2 ra ta c h  

z ło ty c h 4 5 9 c e n a łą c z n a z ło ty c h 1 2 ,0 6 8 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 6 ,8 0 0 i 6 ra tac h  

z ło ty c h 8 4 8 c e n a łą c z n a z ło ty c h 1 1 .8 8 8 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 8 ,2 0 0 i 1 8 ra ta c h

p o  z ło ty c h  2 1 0  c e n a  łą c z n a z ło ty c h 1 1 ,9 8 0 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 8 ,2 0 0 i 1 2 ra ta ch  

p o z ło ty c h 5 1 0 c e n a łą c z n a z ło ty c h 1 1 .9 2 0 ;

P rz y z a d a tk u  z ło ty c h  8 .2 0 0  i 6 ra ta ch  

z ło ty c h 6 1 1 c e n a łą c z n a z ło ty c h 1 1 .8 6 6 .

S p ła ty ra ta ln e sa m o lo tu L O P P -ik ,

C e n a  z a  g o tó w k ę  z ło ty c h  7 .7 5 0 .

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 5 .0 0 0 i 1 8 ra ta c h

z ło ty c h 2 7 8 c e n a łą c z n a 7 .9 8 4 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 5 .0 0 0 i 1 2 ra tac h

z ło ty c h 4 0 9 c e n a łą c zn a  z ło ty c h  7 .9 0 2 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 5 0 0 0 i 6 ra ta c h p o

z ło ty c h 8 0 6 c e n a łą c z n a z ło ty c h 7 .8 5 6 :•

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 4 .2 5 0 i 1 8 ra ta c h

z ło ty c h 2 0 4 c e n a łą c z n a z ło ty c h 7 .9 2 2 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 4 .2 5 0 i 1 2 ra ta c h  

z ło ty c h 5 1 0 c e n a łą c z n a z ło ty c h 7 .8 6 2

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 4 ,2 5 0 i 6 ra ta c h  

ło ty c h 5 9 4 c e n a łą c z n a z ło ty c h 7 .8 1 4 ;

P rz y z a d a tk u z ło ty c h 5 .5 0 0 i 1 8 ra ta c h  

z ło ty c h 1 5 5 c e n a łą c z n a z ło ty c h  7 ,8 9 4 ;

IW

IW

p o

JW

W  tłusty wtorek  
tradycyjny śledź

w H otelu pod „O rłem“

Retuszerka

p o

KAZYJNA SPRZEDAŻ

f ira n , d y w a n ó w , c h o d n ik ó w , k o łd e r , 

m a te ria łó w  m e b lo w y c h —  b ie liz n y  

s to ło w e j po cenach specjalnie  

niskich. W ybór olbrzym i.

śc ió ł, d w o rz ec sz k o ła w  
n re jsc u . C e n a w p ła ty p o -

Toruń, Szeroka 33 Tekla Nognlska

p d łu g  u g o d y .

<* Tekla Nognlska

1 * Riużn ica ro w . W ą b rz e źn o

D z iś i jutro o godz. 8 30 W sp an ia ły  f ilm  ż y c io w y o w ie l-  
k ie j m iło śc i k ró lo w e j S z a n ta n ó w  P e te rs u rg a U ro k P e te rsb u rg a  

Przedziwne kłamstwo

NINY PETROWNYG o sp o d a rs tw o
W ie lk a  m iło ść w  ż y c iu  k o b ie tv , z a  k tó rą  sz a le li m ę ż c z y ź n i św ia ta  
W  ro lac h g łó w , u rc c z a Isy M urandy i reruanda G ravet 

N a s tę p n y p ro g ra m  o d ś ro d y K URIER CARSKI

W lokalu codziennie K O NCERT — D A N C D  O

w  K sią żk a c h I3  m ó rg  d e b ra  
ro la i z a b u d o w an ie  sp rz e d a  
n a ty c h m ias t.

Zyg. Lewandowski

Rychnowo n a p rz d w o rc a


